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K rak ó w , 21 k w ie tn ia .
P o p rzed n i k an c le rz  R zeszy  n iem ieck ie j d r 

W irtii m usia ł u stą p ić , za rzu can o  m u  bow iem  
z b y t ' w ielirą u g odow ość  w obec F ra n c ii . O gło­
szono  w ów czas b an k ru c tw o  „p o lity k i w ypełn ia- 
n ia ‘‘ zobow iązań  (E rlu llungspo litd '.)  i  n a  u rzą d  
k a n c le rz a  pow o łan o  d ra  C uno, k tó r y  je s t  mę- 
^ e m  z a u fa n ia  w ielk ich  p rzem ysłow ców . Z d a­
w a ło  się  N iem com , że n o w y  k an c le rz , o p a r ty

w  zag łęb iu  R u b r, p ra g n ie  z a ła tw ie n ia  sp raw y  
odszkodow ań , p ra g n ie  u g o d y  z F ra n c ją  i w o- 
gó le  z k o a lic ją , a ż eb y  w reszc ie  za b rać  się  do 
odbudow y ekonom icznej i p o lity cz n e j k ra ju , 
k tó r ą  sobie w y o b ra ża  in acze j, niż S tin n es , C u­
no, R osen b erg , tu d z ież  nac jo n a liśc i i m onar 
cbiści. I  d la teg o  p ie rw sza  w ie lk a  m ow a n iem iec­
k iego  m in is tra  spraw  za g ran ic zn y c h , d ra  R osen-

£i£%sŁ& JŚfliłu 1j§l ^5iSlża4ti

N. P. P, niema n s przecinko obecnemu rzędowi
W arszaw a , 20 k w ie tn ia  Ciel. w ł.) D zień dzi­

s ie jsz y  w  Sejm ie p rzeszed ł rów n ież  spokojne, 
pew n ą  se n sac ję  ty lk o  w yw ołało  przyśpieszenie

o  S tin n esa , 'i hyssen  ., K ruppa e t  co n so rte s  za- ^  d ^  N , u(, F  b  p reSs0« z n z n t ,  że 
ła tw i się  b n  tru d n o śc i z b ra ire ią . r rz y c ic h n ę l i  ^  R osJ b s rg a  u tn ,d n ila  d ro g ę  do  ro ­

k o w ań . O czek iw ano  p rzed ew szy s tk iem , że d r

b e rg a , w y g m sz o n a  d n ia  ■ u bm . w■ parlam e lcMp\ 0  d w a  dni p rzy ja zd u  p o sła  W ito sa , k tó r y  z ja
n a s tro jo n a  p rzew ażn ie  n a  „sc a r  e rę  9Ta r  * w p  sję  d z is ia j w g m ach u  Sejntu z o zn ak am i złe 
w y w o ła ła  w  N iem czech  uczucie zaw odu . —  , ‘ L. \  , .
S tw ie rd za jąc  te n  fa k t, o p ie ram y  się w y łączn ie  iS °  k u tn e ru . P a n u je  p i-zekeuam e, ze w szy s tk ie
n a  źród łach  n iem ieck ich . W  koY esponodencji z jego  in try g i, zm ierza jące  do  obalen ia  rzą d u  jen .

n a w e t ludz ie , k tó rz y  zgo l" in acze j sądzili, m y ­
ś ląc , że d r  C uno m oże je d n a k  d o k o n a  cudu . 
W  p o lity c e  N iem iec w obec F ra n c ji  zap an o w a ł 
o s trz e jsz y  to n  —  „ seb a rfe re  T o n av t“ . W y k o ­
n aw c ą  teg o  n o w eg o  to n u  m ia ł b y ć  n o w y  m i­
n is te r  sp raw  z a g ran ic zn y c h  d r  R o sen b erg , k tó ­
ry  p rzed  w o jn ą  n a le ż a ł do  św ity  ow ych  p o lity ­
k ó w  i w odzów  n iem ieck ich , k tó rz y  n a  d ługo

R o sen b e rg  d a  odpow iedź n a  p y ta n ie , czy  iz a d  
je s t  sk ło n n y  do p o d ję c ia  ro k o w a ń  —  i z a w ie ­
dziono się. D w a dzien n ik i z  p rzec iw n y ch  obo­
zów , a  m ia ro w a  ie „R erlin e r T a g c b la t t“ i „V or- 
w a r ts “ o św iad cza ją , żc w  sp raw ie  za ła tw ien ia  
od szk o d o w ań  c a ły  p a r la m e n t s ta n ie  się  rz ą ­
dem , p rzez  n ac jo n a lis tó w  i kom im ir-tów . W d ru -
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p rze d  p ie rw szy m  g im  d n iu  o b ra d  po  m ow ie d ra  R o se n b e rg a  w y ­
c o f a l i  d o k ła d n y  p la n  p o d zu u u  F ra n c ji  i  Bel- ^  ^  m  w ie lk a  m ow ę, k tó r ą  zaj-

iz  r  s  ^  ^  ‘f  1. ................................p ...................... a zo  n ie jasn o . Mimo to  „Y ossische Z eu u n g
stw ie rd z a , że m ow a jeg o  je s t  d o n io sła  z teg ow a ł bard zo  w y ra źn ie  i dochodził do  sk a li, gdzie 

zn a jd o w a ła  się  ju ż  p ro w o k a c ja . F ra n c ja  p o ­
c z ą tk o w o  o s trz e g a ła , a  w reszc ie  za g ro z iła  sa n ­
k c ją  k a rn ą ,  jeże li N ;em cy  za m ia s t m y śleć  o 
p o d ję c iu  w y p ła t re p a ra c y jn y c h  b ę d ą  w y s tę ­
p o w ali z g roźbam i. P rz e s tro g i n ic  z d a ły  się  n a  
n ic . N iem cy , zach ęcan i doty chczasow ą b e z k a r­
n o śc ią , odpow iedzie li, że k a ż d a  s a n k c ja  k a rn a , 
ja k o  rzekom o n ad u ż y c ie  ze s tro n y  F ra n c ji , 
zo s tan ie  p o tę p io n a  p rzez  c a ły  św ia t, a  o d p a r ta

pow odu , pon iew aż w sk az u je  d ro g ę  do  ro k o ­
w ań .

T o  w szy s tk o  je s t  ch y b a  d o s ta te c z n ą  w sk a ­
zó w k ą  d la  obecnego  rzą d u , w  ja k im  k ie ru n k u  
m a  p o stęp o w ać  d a le j. P o lity k a  o s treg o  to n u  nie 
p rzy n io s ła  sp o d z iew an y ch  owoców ', co r.ikogo 
n ie  m oże dziw ić. P rzec ież  n ie  n a  to  p rze g ry w a  
się w ojnę, aż eb y  zw ycięzcy  rzu c ać  w  oczy obel­
gi N ac jo n a liśc i n iem ieccy , w o d zący  jeszc^s

* . . - , , - •, re j  w  rządzie , za p o m in a ją  o tem , a le  ogó l fud-
F ra n c ja  o d p o w ied z ia ła  w k ro czen iem  do  za- im  t0  c ,-,ru ,  energ iczn ie j.

g łę b ia  R u h r , k tó re  po  up ły w ie  pew nego  czasu  
w  całości za ję ła . D ziało  się  d n ia  11 lu te g o  br. 
N iem cy  podnieśli n ie s ły c h an y  a la rm . Zw rócili 
się  do  A ngiji, do  S tan ó w  Z jednoczonych , do  
W ło ch , n a w e t do  W a ty k a n u  z p ro te s ta m i p rze ­
c iw k o  rzek o m em u  pogw ałcen iu  p ra w a  n a ro ­
dów , a  za raze m  z p ro śb ą  o pom oc. N aw et za­
częli n ao w czas p o w o ły w ać  się  n a  t r a k t a t  w e r - . 
sa lsk i, s ta le  przez n ich  sab o to w an y . Ś w ia t cy- ■ 
w ilizow any  m ilcza ł p o czą tk o w o , a  n a s tę p n ie  | 
'A nglja n iesp o d ziew an ie  o św iad czy ła , że w praw  
cizia n ie  wierzy w  sk u te cz n o ść  o s ta tn ie j s a n ­
k c ji  f ra n c u sk ie j, a le  n ie  będzie  się  je j w cale  
sp rzeciw iać . D eleg ac i an g ie lsk ie j p a r tj i  ro b o t­
n icze j, w y sia n i do  zag łęb ia  R u h r  rlla zb ad an ia  
sp raw y  n a  m ie jscu , pow rócili do  A ng iji z n ie  
sp odz iew anym  w niosk iem , że na jlep szem  roz­
w iązaniem  sp raw y  b y ło b y  um iędzynarodow ię 
n ie  zag łęb ia  R uhr.

B y ła  ju ż  n a w e t m ow a o dym isji d ra  C una , a le  
za rów no  d r 'C u n o ,  ja k  jeg o  p raw a , d r  R osen ­
b erg , u trz y m u ją  się je szcze  z te j p ro s te j p rzy ­
czy n y , że obecnie n ik t n ie  kw api się  do  ob ję­
cia rząd ó w . T en , k to  za in a u g u ro w ał ostrzejszy- 
to n , m usi go  z likw idow ać —  k to  p iz e g ra l bi 
tw ę , m usi p o d p isa ć  k ap itu la c ię .

S ik o rsk ieg o , sp e łz ły  n a  niczem .
Co do  w iadom ości o w ciąg n ięc iu  N . P . R . 

do  k o m b in ac ji c e n tro -p raw a  rów nież i  dziś  p re ­
zes N . P . R , pos. P o p :el s tanow czo  o św iad czy ł, 
że w szy s tk ie  w iadom ości o ja k im k o lw ie k  u- 
d z ia le  k lu b u  te g o  w  now ych  k o m b in ac jach  z 
p raw ic ą  są n iep raw dziw e. N. P . R . n ie  m oże 
m ieć n ic  p rzec iw k a  o becnem u  rząd o w i n a p r a - : 
w y  R zeczypospo lite j, k tó ry  w y k a z a ł d u ż ą  duzę ‘

d ob re j wr.li i en e rg ji, i je s t  oburzone n a  posłów , 
k tó rz y  s ta ra ją  się  w y w o łać  p rzesilen ie, k tó ro  
P o lsk ę  k o sz tu je  zaw sze z u y t d ro g o . W  k lub ie

W S Z Y S T K IE  W Y Z N A N IA  A N G L JI P R Z E ­
C IW K O  SO W IETO M .

L o n d y n , 20 k w ie tn ia  (A W b N ajw yżsi d y ­
g n ita rz e  kośc ie ln i, re p re z e n tu ją c y  n a jw a ż n ie j­
sze odb im y re lig i/no  w  A ngiji, w ydali w sp ó ln y  
p ro te s t do  ca łego  św ia ta  p rzec iw ko  p rześlad o ­
w aniom  re lig ijn y m  w  R osji. P od  o d ezw ą znajb

N P . R ., k tó ry  liczy  18 cz łonków , jest. za ledw ie , d 'U ‘1 si** p odp isy  a rc y b isk u p ó w  C a n tc b u ry  i J o r -  
3 posłów , k tó rz y  go tow i b y lib y  o św iad czy ć  się iU» p rzy w ó d có w  k o śc io ła  ew an g e lick ieg o .
za  k o n ce p c ją  cen tro  w o-praw icow ą.

W dn iu  dzisie jszym  w  dalszym  c iąg u  o d b y ­
w ają się n a ra d y  Z w iązku  ziem ian. J a k  się d o ­
w iadu jem y , ziem ian io  w y p o w ied zą  się  p rze ­
ciw  k o n cep cji cen tro -w o-p raw icow ej, szczegó l­
n ie n iep rzy ch y ln e  s ta n o w isk o  za jm u ją  ziem ia­
nie w obec osoby  poala W ito sa  o raz  co do  r e ­
fo rm y ro ln e j, co do k tó re j w ykonan ia  so lid a ry ­
zu ją  się  ze s ta n o w isk iem  m a rsz a łk a  T rąm p- 
czyńsk iego . ^

Zwolennicy iodowców przeciw pekiowi z Ch; J. K.
Kraków , 21 kw c-tnia. i i  handlu i w ielkiej własności ziemskiej. To przy 

Przew lekające się uk łady  o utworzeń e wcęk- znanie, że masy, reprezentow ane przez ,.Ibasta“, 
szosci, ta rg i o rząd i tek i iniru^teij.oiac, różne re- ;są  zadowojone, żc żadnych większych zm ian n ;o 
welacje, ciągło sprostow ania i oficjalne zaprzeczę-1 pożądają gdyż prrecliodzą na praw ą stronę spo- 
nia, ar- przedewszystkiem  najściślejsza tajem nłca, teczeństwa, broniącą obecnego stanu  rzeczy.
otaczająca te zakulisowe manewry, w yw ołała doz 
organizację nictylko opinji publicznej, lecz takżo 
wśród stronnictw  politycznych tv Sejmie, a  zwła­
szcza na tCTenio pozasojniowym.

Najsilniej dezorganizacja ta  i jej sku tk i zazna­
czają się w wlclkicm s :romńctwi« lu-dowem „P ia­
st a“ , o czcili świadczą takio fakty, jak  uchw alona 
na zjeżdzie powiatowym  P . S. L. w W ieluniu rezo­
lucja, pro testu jąca w formie iak najcnorgiczniejszej
przeciw sojuszowi z Cłijeną, dałoj zapuwiedziąiuy
na 6 m aja przez posła Dąhskiego wojewódzki zjazd nicbezjneoeeśelwo, giożąco stronnictwu w 
P. S. L. w W arszawie, którego zwołanie napewno dojśtm  do sliutku jego sojnszu z prawicą.

„Stronnictwo ludowe i  detnok r’tyczne, za ktń 
re „P łast“ ao ląd  pragnął uchodzić, jeśli pragnio 
dokonać podobnej przemiany, o ile chce być w po 
rządku z sumieniom sw o jcn  i nie nadużyć żaufa 
n ia  mas, musi przemarsz ton uskutecznić w pel- 
tiem świetle dnia, po jasnem  i otw arłem  wytionia- 
ozeniu zwolennikom, 0 co chodzi, po zasięgnięciu 
opinji w szystkich m iarodajnych hn tancy j party j­
nych do kongresu w łącznie".

W  dalszym ciąga artykułu  au to r wskazujo na
razio

nie leży w sfene  zani.&rzcn posła V. Ltosa.
Również niezwykle znamienny ped tym  wzglę­

dom arty k u ł zamieszcza ostatn i ,,K nrjer Lwów 
sld“, w zasadzie zwolennik ideowy ludowców, 
aczkolw iek pod nową redakcją sw oją nie uważają 
cy się za oficjalny organ P . S. L. , P iasta". W  a r ­
tykule tym, podpisanym prze? W . J . (naczelny re-

S k rzy ń sk i.
O D R ZU C EN IE  W N IO SK U  S O C JA LISTÓ W .

Z W a rsza w y  te le fo n u ją  nam : K o n w en t se-
n jo rów  S en a tu  n a  dzisie jszem  posiedzen iu , 

Ś w iat cyw ilizow any  zawiódł,! i N iem cy  zna- zw oianem  przez m a rsz a łk a  n a  życzen ie  se n a to - 
la z ly  się w  zupelnem  odosobn ien iu , Z te g o  o- rów  so c ja lis ty czn y ch  o d rzu c ił w n iosek  P . P . S. 
d o sobn ien ia  w y c ią g n ę ły  tę  n ie sp o d z iew an ą  k o n  w  sp raw ie  n ieodbycia  posiedzen ia  S e n a tu  w 
sek w en c ję , że n a leż y  d a le j d rażn ić  F ra n c ję . — d n iu  1 m aja,
R o zp o czę ta  się  g ra , p o le g a ją c a  ze s tro n y  n ie ­
m ie ck ie j n a  s tra jk a c h , n a  sa b o taż ac h  i b o jk o ­
ta c h  w szelkiego ro d za ju , n a  p su c iu  u rzą d zeń  
pu b liczn y ch , na zam ach ach , w ogó le n a  og ó l­
n y m  b ie rn y m  oporze , p o łączo n y m  z a k ta m i te ­
ro m  . S tro n a  fra n c u sk a  o d p o w iad a ła  w ięzie­
n iem , sąd am i, g rzy w n am i, k o n try b u c jam i, wy-

„Gdy porównać kw alifikacje intelektualne, pro­
gramowo, etyczne, praw icy „P iasta" i Clijeny, to 
Clijcnip przyznać musimy bezwzględną przewagę. 
Chjena będzie decydowała o prog-amie, o rządach, 
wyciśnie z prawicy „P iasta", co ty lko będzie mo­
gła, jednych zasymiluje, innych skom prom ituje — 

PO L O N IA  R F S T IT U T A “ ijr.iue  rym, poupisanym przez w . a. (.nuczemy ro- o m aterjały  n!e będTie trudno — resztę zniszczy.
Z W a r-z ay  y  te le fo n u ją  nam - W śród  odzna- d ń tn n Y a j. tz y lac iy  miedzy innem i: W  kompromisie tkw i największe mr-.Wpieczf-ń-

c z tń  oi-uera P olan i; r e « i tu tc “  p rz y lo to w a -  >PP- 1 R:Uah  kie,illiN '7  <*a1ą akcją, chcą siwo. Na kompromis odważyć się może jodynie

zy d e n t m in is tró w  jen . S ik o rsk i i m in is te r l,a rządowej, parlam entarnej, a  v. . za tem  i iao-
cwej ląozności (l>o me wiadomo, co dla nich j>3St 
pierwsza i  ważniejsze) połącz) ć z endecją. P ak i 
i  praw icą ufcwoin nie z nią w&pólnej więl.szości 
i rządu po tak  zaciętym okresie w alk o swobody
obywatelskie, o reformy społeczne, o p raw onąd  j źli we do znesienia. W rzód -dojrzał: trzeba go prze 
ność, podryw aną endeckieini know-aniami i aoma- ciąć. O peracja w inna się dokonać jak  najrychlej. 
Ommi przeciw prawicy, to podpisanie się pod e n - ’A przyświecać jej w inny: stabilizacja rządu, oczy- 
dockim program i ni nacjonalizm u, klerykalizm u, szczenię i  zjednoczenie rucliu ludowego".

dom etycznym i intelektualnym . A tego o dzi­
siejszej prawm y „P iasta"  powiedzieć się nie da.

„S y tu ac ja  je s t zag m a tw an a , a tm o sfe ra  duszna, 
ui icm ożliw ia jąca  tw órczą, na  d a lszą  m etę  obliczo­
ną p racę . W  „P ia śc ie "  s to su n k i są zgnite, n :em o.

baptystów, metodystów, naczelnego rabina An- 
głji, jenerała Armji Zbawienia Fotka oraz licz­
nych dostojników, pozostałych ważniejszych 
wyznań.

RUMUN JA  LICZY SIĘ Z OFENZYWĄ 
ROSYJSKĄ.

Belgrad, 20 kwietnia (AW ). W edług donie­
sień tutejszej „Tribuny" i  Bukaresztu, koncen­
tracja wojsk sowieckich na granicy besarab- 
skiej obudziła w rumuńskich kolach rządowych 
di.że zaniepoko-erre. W razie komplikacyj wo­
jennych zamierza się rząd rumuński zwrócić •  
pomce do państw małej ententy.

SFtSEK PRZECIW FASZYSTOM.
Rzym, 20 kwietni* (RAT). „Idea Nationale" 

donosi z Medjolauu, że w ykryto tam  spisek 
przeciwko faszystom i przeciwko grenie Tura- 
nego. Głową spisku był malarz futurystyczny 
Pesko, który rozporządzając znacznemi środ­
kami, stworzył organizację wojskową. Dotych­
czas aresztowano 8 osób.

PROTEST POLSKI PRZECIWKO LITWIE.
W arszawa, 20 kwietnia (PA T ). „K urjer Ro-i 

ranny" dowiaduje się, że w związku z osrat* 
niemi zbrojnemi napadami, dokonanemi przez 
bandy lifewsł ie na pograniczu polsko-litew- 
skiem. delegat w Lidze Narodów prof, Askemb-
zy wystąpił da Rady L‘gi z notą protestacyj­
ną.

WIELKA POPRAWA STOSUNKÓW FRAN­
CUSKO-ANGIELSKICH 

Londyn, 20 k w ie tn ia  (A W ). „T im es"  p isze: 
W  sp raw ie  sto su n k ó w  an g ie lsk o -fran cu sk ich  zo 
szczegó lną p rzy jem n o śc ią  m ożem y stw ie rdz ić

d a lan iam i. P o c ią g a ła  do  o dpow iedzia lności k a r - ! o znak i przyjaźniejszego stosunku do Angiji, ja 
n e j zarów no  sk ro m n eg o  ro b o tn ik a , jak poten- ki daje się zaznaczyć we Francji, oraz now y  
ta l  w p rzem ysłow ych  T h y sse n a  I S tin n esa . — .p rą d , zm ierza jący  do ODarcia się o W ie lk ą  B ry- 
B y la  to  i je s t jeszcze g ra  n a  p rze trz y m a n ie . — ' ta n ję  i do liczen ia  się z in te re sa m i b ry ty jsk ie m i 
N iem cy  liczy li n a  znużen ie F ra n c ji i przeli- p rzy  w szy s tk ich  za g ad n ien iach  eu ro p e jsk ich . —  
czyli się. F ra n c ja  k o n se k w e n tn ie  idzie d r o g ą , ; Niewątpliwie stwierdzić będzie można, gdy znaj 
na i tó rą  w stąp iła , a  k tó ra  w N iem czech  o- dzie się ku temu od p o w ied n ia  realna spesob- 
trzym .ała nazw ę „ p o lity k i z d n ia  11 lu te g o " . ność, że naród an g ie lsk i nic nie zapomniał o 

u k a z u je  się co raz  b ard z ie j, że „o s trz e jszy  swojej przyjaźni dla F ra n c ji , i że uważa jej 
to n "  za cz y n a  b a n k ru to w a ć  w  N iem czech. — bezpieczeństwo jako podstawowy czynnik po- 
P ra c ii ją c a  ludność w N iem czech , a zwłaszcz.s koju europejskiego.

przewagi wielkiego kapitału , wielkiego przcm ysiu;

Moskwa, 20 k w ie tn ia  (A W J C złonek  m isji 
pap iesk ie j w  R o sji O. S im onetti, w  d n iu  11-go 
k w ie tn ia  p rzy  w yjeździć z g ra n ic  R osji w d ro ­
dze do R zym u  z o s ta ł p rzez fu n k c jo n a riu sz y  so ­
w ieck ich  najszczegółowiej zrewidowany. Po­
cztę dyplomaty czną, k tó rą  O. S im o n e tti w iózł 
do R zym u, i k tórej nienaruszalność była prses 
kam isarjat spraw zagranicznych zagwaranto­
wana, została przez urzędników sowieckich o- 
deb-ana i odn fana z powrotem do Moskwy. —

P rz ew o d n ic ząc y  m isji p ap ie sk ie j d r  W alsh  z a ­
ło ży ł en e rg iczn y  p ro te s t,

MORDOWANIE INTELIGENCJI W TYFLIFIE
Moskwa, 20 k w ie tn ia  (AW), W iadom ości z 

T y flisu  do n o szą  o n o w y ch  m o rd ach  ta m te jsz e j 
czcrezw y czajk i. O ficjalne ź ró d ła  p o d a ją  lis tę  
92 osób rozstrzelanych w c iąg u  marca w Ty- 
flisie za  rze k o m ą a k c ję  k o n trre w o lu c y jn ą . —  
W śró d  zam o rd o w an y ch  w Ty flisie z n a jd u ją  się 
przeważnie nauesydele, lekarze i prawnicy.

Ztnucii Jicmunliśyczfitł u  liii.iihelrn
Muehiheim, 20 k w ie tn ia  (FA T ). K om uniści, 

sy n d y k a liśc i o raz  m o tlo ch  obsadzili centrum  
m ia s ta  i z a b a ry k ad o w a li wyjścia. R a tu sz  był 
o strze liw an y  p rzez  zrew ol+ow any tłu m , k tó ry  
splądrował sk ia d y  broni. P re z y d e n t r z ą iu  d y ­
ry g o w a ł do M ueh lh tim  po lic ję  z D uisb u rg a .

W ieaeń , 20 k w ie tn ia  TRAT). „N eu es W iener 
T a g b la tt"  donosi z M uohlheim , że  po łożenie je s t  
tam  k ry ty c z n e . W iele  sk lenów  z o s ta ło  sp lą d ro ­
w anych , a  M ika o sób  zo s ta ło  zab ity ch

Wiedeń, 20 kw ietD ia (A\Vr.) Z E ssen  donoszą , 
że w czora j w nocy  zd o łan o  stłumić w Muehl- 
lieim zamach k o m u n is ty cz n y . K om un iśc i w 
ciągu  d m a  w czo ra jszego  zaw ład n ę li m ia s te m  i 
n a  g łó w n y ch  u licach  wznieśli b a ry k a d y . W  n o ­
cy wrk ro c z y ła  do M uehiheim  p o lic ja  z D u isb u r­
g a  i D o rtm u n d u . Przyszło do zaciętej w alk i, 
która trw ała przez całą noc. P o  obu s tro n ac h  
p ad ło  8  osób, w ielu zaś jest ran n y c h . K om u­
niści w idząc, że n ie  m o g ą się -u trzym ać szy b k o  
zbiegli. 40  k o m u n is tó w  a re sz to w an o .

OSWOBODZENIE MIa STA.
M o n asty r, 20 k w ie tn ia  (FA T ). W  M uehiheim  

u d a ło  się dziś ra n o  d z ięk i posiłkom  z D u is­
b u rg a  i dzięk i sam opom ocy  k ó ł m ieszczańsk ich  
oczjścić centrum ^miasta i uwoinić ratusz od 
ocerwonogwardsistów. 20 kom u n is ty c  znych  p o ­
w stań có w , u zb ro jo n y c h  w  k a ra b in y , m iędzy  
nim i d w a j p rzy w ó d cy , zo s ta ło  aresrto av an y ch .

W  P a rm e n  o d b y w a ją  sie obecnie w ielk ie d e ­
m o n s tra c je  ro b o tr ik ó w  b u dow lanych , p o d b u rzo ­
ny ch  p rzez  a g ita to ró w  k o m u is ty czn y ch .

K a ro la  H. R ostw orow sk iego .

AV te a trze  fffi. &Ioava<kicgo u jrzym y  dzisiaj 
dzieło  n iezw yk le . Dla w ielu p o zo s tan ie  ono 
n iezrozum ialem  —  bo n a łezy  do k a te g o r ji  dziel 
id eo w y ch , sn u ją cy c h  w ą te k  h isto rjozo fji n a ro ­
d o w ej, k ló ia  p o  p rzez  „ D z iad y "  M ickiew icza, 
„W e se le "  i .(W yzw olen ie" W y sp iań sk ieg o  —  
ja k o  końcow e ogni w  w  p o e ty ck im  łań&uclm 
u y siłk f-w  d o cieran ia  do  źró d e ł g łu ch a  P o lsk i 
porozb io row oj. p rzenoszą  odbicie  chw ili w sp ó ł­
czesnej do li te ra tu ry  i te a tru .

_ Śm iałe i. m ezw y k ie  ry zy k o w n e  p rzedsięw zię­
cie p o d ją r  a u to r  ..M iłosierdzia". G o tow ał s ir  
do  n iego  d ługo , m ozolnie, p o g rąż o n y  w  k o n ­
tem p lac ji nad  z a g a d k ą  O jczyzny, w strz ą sa n e j 
p iro k sy z m e m  lmlów porodow ych  w oliwili 
Z m p itw y eh w st.u iia . P oez ja  i lite ra tu ra  m osia la  
w y łon ić  z sieb ie  ta k ie  dzieło , a  z p isarzów  
w apoh  żernych  R o s tw o ro w sk i na jb liższym  b y ł 
in o /e  i n a jb a rd z ie j po w o łan y m  do  n ap isan ia  
te g o  odzaói u tw o ru  w  k s z ta ł t  d ram a ty cz n e j 
fa n ta z ji u ję te g o  —  z w y ż y -  w izji p o e ty ck ie j 
sm a g a jące g o  biczem  szkod liw e i n iep o k o jące  
w y b ry k i, ta m u ją ce  ro zb ły sk  d u ch a  n a ro d o w e ­
g o , to  u d erza jąceg o  w hym n rad o sn y , na pow i­
ta n ie  idącego  św itu , to  ko ń cząceg o  izteez dzw o­
nem  n adz ie i i trium fu .

D zieło  R o stw o ro w sk ieg o  u k az a ło  s ię  w  w y­
d an iu  k sjążk o w em  :i), co  u ła tw ia  nam  zapozna

K. H. Rostw orow ski: „Zm artw ychw stanie", 
b ąn ta rja  dram atyczna w 4 częściach ku c-zei Ada­
ma M ickiew icza. K raków  
ian o w sk ieg o .

Nakładem  S. A. k i ze­

n ie się 7. tok iem  m yśli, tre śc ią  i filozofją  tw ó r­
cy, k tó ry  w zią ł na sw e b a rk i  t r u d  o g arn ięc ia  
c a ło k sz ta ł tu  dzisie jszej m yśli n aro d o w ej i po li­
ty czn e j i u ję c ia  je j w  p u e ty -k ą  syn tezę .

W p rzep ięk n y m  pro logu . o tw ie ra jąc y m  
„Z m ailw y c h w itan ieA i _ s treszcza  a u to r  ja sn o  
sw ojo p o ety  d c  o in te rn ^ - i c h a ra k te r  uw o-u :
„W śród iujvvrększych ucisków myleliśmy, bracie, 
że powstanie, jak  Chrystus w b a fe j, jak  śnieg

szacie,
i że waśnie i spory upadną n,t tw arte , 
jak upadły przed grobom postawiona straże,
"i ż* każdy ją pozna po łamaniu d ileba  
i że ran jej da!vkac aie będ/.ia potrzeb*.

Atoli, choć, jak  Łazarz, dźwignęła się z łoża, 
poleczona w cii zgodę od morza do morza, 
nedaarka bez chorągw i i bez .mreoó, 
łójmy w dzwony, albowiem skrzepi się powoli, 
rozejrzy ;ię po rieł.ie, rozejrzy po zieir.i 
i przyj..lziii do serc rai-zych, drzwiami zanik.jio-

nemi.

Przew nidnikiem  w te j w ędrów ce po  roz ło ­
g ac h  d u ch a  po L k ieg o , u ję te j w  c z te ry  o b razy  
d ram aty ', zne, je s t  au torow i Mickiew iez, iako  
m is trz  n a jw y ższy ch  nakazów  ideow ych. AYska- 
ziciclcm  fo n n y  W ysp iań sk i, k .ó re g o  „W yzw o­
le n ie"  pęc łda ło  mii w zór w jp o w io d z e r ia  się. 
M e to , co  n a d a je  dz ie łu  w a ito śc  ideow ą i p o e ­
ty c k ą , co  na* w  dziele  jeg o  po ry w a : n a  w y­
ży n y  d u c h a  podnosi, to  w y ra z  g o rąceg o  p a trjo - 
lyzrim , ja k i law ą w y b u ch a  z k aż d eg o  w iersza 
p o e ty c k ie j fan taz ji, l a l k o  z. tak ieg o  n as tro ju  
du ch a  i pod  n a k a z e m  w ie lk ieg o  piatrjo tyzm u 
n.m ouzić się m ógł u tw ó r te j m ia ry  i teg o  na
pięcia.

R yir.nem ku czci M ickiew icza n azw ał Ros

łw cro w sk i sw oje  dzieło , a  in te n c ji sw ej da ł 
w yraz  pozer, w p lecen ie  do  te k s tu  slow , w y ję ­
ty ch  z m ickiiew iczow skick poem af,iw . U czynił 
to  ta k  /,ręczn ie , p rzy k ro d  te k s t  M ickiewicza, ta k  
celow o i u m ie ję tn ie  a o  w yw odów  g łó w n y ch  po ­
s tac i, je k ie  re p re z e n tu ją  v\ sp o rac h  p o lity cz ­
nych : p rzyw ódca  i  w ieszcz, że  dzieło  ca łe  w y ­
d a je  się  b y ć  d a h z e in  ix zw in ięciem  log icznem , 
w cieleniom  id e o lo g ji p o e ty c k ie j M ickiew icza, 
p rzen iesionej n a  g ru n t ży c ia  P o lsk i w spólczc 
snej.

T o , co a u to r  g łów n ie  n a  p lan  p ierw szy  sckrji 
w ysuw a, co  snu je  zo sw ego  d u ch a , przeinojono- 
go tf r isk ą  o przysz.ioóć o jczyzny , to  w yraz  bo ­
lesnego  n iepoko ju  o tę  o d ro d zo n ą  w  nic|.xxile- 
głtfeci o jczyznę. Bi leje n a d  w aśn ią  p a r ty jn ą , 
n ad  p ry w a tą , n a d  b ez p ło d n ą  e g o is ty c z n ą  w a l­
k ą  s tro n n ic tw , n a d  różn icam i s ta n o w y ch  in te ­
resów , w y w aża jąeem i p o d s ta w y  n iep o d leg łe j 
P o lsk i:

„Za niewoli stękało się: boli! boli!
Robiło »:<? wielki* plany 

~  „W szystkie siły", „w szystkie stany" 
„Społem orki", „społem żniwa"
„W  sercach zbozhi-, w garnkach tłusto" 
„no a  teraz „wieść szczęśliwa"
„wolność", „D uch" i... g-roch z kapustą!

T a k  rezo n u jc  „ d e k o ra to r"  p rzy  po m n ik u  w ie 
szcza, ta k ie  m yśli ro z trzą sa  tłum , re p re z e n tu ją ­
cy  s ta n y .

A  w ty c h  rozum ow an iach  ni* chodzi a u to ro ­
wi o ten  łu b  ów  p ro g ram , o w ysun ięcie  ideoło- 
g ji te g o  lu b  owmgo s tro n n ic tw a , u s iłu jąc eg o  b u ­
dow ać P c isk ę , a ie  o m o ra ln y  c ięż a r  g a tu n k o ­
wy w sp ó łczesn eg o  P o la k a , k tó ry  pow inien  

yAżisfrzeć prz.eciwie!istw 'a i sk u p ić  v. szy stk ich

W szyscy! Bez w yjątku! Od góry do dołu!
Umieją ty h . j  gadać, lub zm ykać pospo! i.
Zam iast chw ytać i wieszać, jak  daw niej czyniono.
Nie z zemsty głupiej, lecz „pro publfco bono".
W ówczas byłby porządek, m ielihjśniy siłę —
A tak ?  nowej Ojczyźrńo sypiamy ;nugi.tr!

J a k  w k a le jd o sk o p ie  p rz e s u w iją  się k o lr ju o  
o b razy  —  w p ro w ad zu jąo e  c a ły  świat w spóh ze- 
snej Pcli-ki. P ierw szy  - i ^ e d  pom nik tem  M ickie­
w icza, z a k o ń c z m y  p rzeb u d zen iem  się  w ir-  
s z c z i  —  k tó ry , zr7.uc:wrszy z sielu« k ręp u ją ce  
g o  b lach y , schodzi z  p ie d es ta łu  \ rozpoczyna 
w ęd ró w k ę  po obszarze  p o lsk iego  życia dru- jf ię t ie w ia e a j  z s tęp u jące g o  z pom nika i idące-

T a k a  je s t  id e o leg j*  a u to ra , p rz e w ija ją c a  się  
z ło tą  m c ią  słów  M ickiew iczow skich  w e w s z y s t­
k ic h  ty ra d a c h  g łó w n y ch  p o s ta c i „Z m artw y ch ­
w s ta n ia " .

jc sł  to  k rz y k  du szy  go rąco  o jczy zn ę  m iłu ją ­
cego  P o la k a . - za łam u jąceg o  ręc e  n a d  dd .de j- 
szyni stanem  o jczy zn y , ow oc w głęb ien ia  i-ię 
roz] acznego  w  dzisie jsze  je j niedom ag-ar.ia, 
zak o ń czo n y  aj o te cz ą  nadz ie i i hw njiem  n a  
ezesć 7 m a rtw \ 'c liw s ta n :a.

O ryg ina lność  pon fy rłu  s p la ta  się w te m  n ie 
j pf.w szrdniem  dziele  % n iem nie j c !m ra k te n 's ty -  
czną f i rm ą  d z ie ła .^  W pruw -adzenie du  a k c ji

w je-dnolhem  d zia łan iu :

gi w sz lach eck im  zaśc ian k u  na w*i, trzeci, 
w p ro w ad za jący  inłram atyz-ow ann scenę balu  w 
Soplicow ie, c z w a rty  w reszcie na dz iu łz in cu  
zam kow ym  na W aw elu  w  czasie t e  i jżyuow cj 
nocy .

A k c ja  ty c h  obrazów  na pó ł sp o łe c z n f . na 
pół ideow a, o b ra c a  się około je d n e j m ysii o k o ­
ło u fu n d o w a n ia  p ro g ram u  na-rod-or ego. w y sn u ­
te g o  z b o le sn y ch  p rzażyć i dośw iadczeń , z w a d  
n a ro d o w y ch  b o h a te rsk ic h  po ry w ó w  i zw a d y  
spo łecznej J a k o  p o s tu la t  p o lity k 1 n a m  do w ej 
w y su w a R cftw orow  «-ki w zniesieni* się  n a  w y ­
ż y n y  d u ch a , w zajem nej m iłości, z g o d y  i o f ia r­
ności, w yrzucen ie  poza n aw ia s  n a ro d o w eg o  
życia, so b k u s łw a  s ta n o w eg o , k a s to w o ś d  k la ­
sow ej, cticiwa ści eg o is ty czn e j, o k ry w a n e j ty m  
lu b  ow ym  p a r ty jn y m  p ła szczy k iem :
-•musimy dom budować! Polska odrodzona 
musi sterczeć, ja k  iuegdyś redut* G idom : 
a jeśh  Bóg po słow ie „stań  się’ ; —  „rośnij!" —

rzecze,
wówczas ja sam w różańce pozamieniam miecze; 
z arm at dzw ony uleję i rzucę w prztWtwt-tznr 
„Ciebie, Lioże, cliw aiuiy  — od morza do morza!"

go p rzez  PoL-kę. p rzez  w sz y s tk ie  je j w a rs tw y  
i s ta n y , sR -Łującego do  k aż d e j z tv c h  w ars tw  
odpow iedn ie  w sk az an ia , u ję te  w brzm ień '*  
słów  w łasn y ch , odpow iedn io  z a s to so w a n y ch , 
d a ło  dz ie łu  pewuia poetycK ie n ftm a ;zc ze n :e 
i pc d n ioslo  jeg o  n a s tró j, la k  w .A\ \ zw-oleniu" 
W y sp ia ń sk i w jro w a d z a  tłu m  ma-ii-k, sn u ją ­
c y c h  id e o k g ję  p ra g n ie n ia  n iep o d leg łe j P o lsk i, 
ta k  tu  c d s h n a  trz e c ia , p rzynosząca  „B al w S o­
p licow ie, p rzen iesio n y  z siódmej księgi „Pana 
T a d e u sz a " , s łuży  R ostw o ro w sk iem u  do  roz- 
toiutia, k an w y  spm ów  p a r ty jn y c h  t łU c h e rŁ o -  
ludow ym i, w k ió ry ch  ni* br*k i ta k ic h  d y g re -  
i y j , j a k n p . : r

Kto uczynił Macojawern ło tem  >
tę kolebkę polskości,' iską  do tej pory 
były ni* polskie ilwoiki, ale puftWe dw oryfl 
Kto panie Detni-krsta, jesn ul* P mi ? sdite&ll 
p*« wiedzący, te  pański fo lw irc re t n k  tn .jjiń ć ? i

a l l r O :

• i b itn ie  bu; to rf  j C z czerwony rn Łerorcin, 
a boicie się wwjnj z j ’-go f u i . in x e i i . t f

*
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Proieki ustawy
'Ministerstwo spraw  w ew nętrznych złożyło do

obecna ugoda Cie b ęd zie  p iz e są d z a fa  rozi-trzygnię- 
d a .  k tó r e  m a  powziąć R ada Ligi narodów.

R ząd polski sądri, żo zarządzenia, k tó re  zosta 
ły  pow .ię te  przez kom isarza Ligi narodów , a  k tó  
re teraz w ciągu dwóch ła t m iją  być stosowane,
okażą się takiemi, że Gdańsk zaniecha zrobienia r.iona. ł izokcmani, 
uży tku  ze swego praw a apelu do R ady Ligi naro- Lotników i włościążytk  
dów.

Dalsza umowa dotyczy urządzenia polskiego biu 
ra  pocztow ego w  centralnym  dworcu kolejowym 
w Gdańsku. Umowa ’dzie w tym  k rerunku, że biu­
ro pocztowe będzie wprawdzie urządzone w celu 
sortow ania przesyłek pocztow yrh, jednakże nie­
ma być dostępne dla publiczności.

W szystkie te um owy zostały przez Ligę naro­
dów przyjęte  do wiadomości i p o tw ierd zo n e . 1—  
W  czasie rokow ań zastępow ał rząd polski p. As- 
Irenazy. w o lre  miasto Gdańsk p. Saląn.

lask i m arszałkowskiej w Sejmie p ro jek t u s ta n y  waó rozstrzygnięcie kom isarza Ligi narodów. Je-
0 zgrom adzeniach. k tórej punkty  w ytyczne są na- żolj po upływ ie tego term inu rząd gdański pono- 
etępująee: iw nie zajmie R adę Ligi Narodów  tą  spraw ą, to

Obywatele m ogą odbywać wszelkiego ro d z a ju - - ’-  ----- 1- -------- -*—•--------- ■*--------
zgrom adzenia w  lokalu zam kniętym , po doręcze­
n iu  miejscowym władzom adm inistracyjnym  I in 
stancji zawiadom ienia o zwołaniu zebrania na 43 
godzin p^zed zebrauiem. W h d z a  może zabronić 
zebrania w przeciągu 24 godzin po otrzym aniu za­
w iadom ienia, w przeciw nyrn razie zebranie może 
się odbyć. W  zawiadom ieniu należy podać imiona
1 nazw iska dwóch zwołujących, pełnopraw nych 
obyw ateli polskich, dalej adres lokalu  zgrom adze­
nia czas i program .

N a zebrania, pod otwartem  niebem należy mieć 
piśm ienne zezwolenie władzy I. instancji, k tó ra  
zobowiązana jest wręczyć je w  przeciągu trzech 
dni po otrzym aniu podania. W arunki podania ta- 
Łiesame. M anifestacje^ publiczne i pochody uwa­
żane są za  zgrom adzenia pod o.w artem  niebem.

Nie w ym agają pozwolenia: procesje religijne,
obrzędy publiczne w yznań i związków religijnych, 
uznanych przez państw o, zab iwy tow arzyskie, 
obchody tradycyjne.

Zgrom adzenia publiczne pod otw artem  niebem, 
oraz m anifestacje i pochody są niedopuszczalne 
na pól k ilom etra od rzeczyw istego m iejsca pobytu 
prezyden ta Rzeczypospolitej, m iejsca posiedzenia 
S ijm u i Senatu, oraz Zgrom adzenia Narodowego 
przez czas trw ania sesji.

Zakaz zebrań może nastąpić ze względu na bez­
pieczeństwo i porzą lek publiczny'.

W ładze adm inistracyjne I. instancji m ają p ra­
wo delegow ana n a  zgtomadzc-nia najwyżej dwóch 
przedstaw icieli, k tórzy  m ogą przebyw ać n a  try b u ­
nie prezydjalnej. Przedstaw iciel w ładzy może roz­
w iązać zgrom adzenie za naruszenie ustaw y o zgro­
m adzeniach, w razie zajścia lub przemówienia, 
sprzecznego z prawem, wreszcie w tedy , gdy zgro­
madzenie zagraża bezpieczeństwu i aorządikowi 
publicznemu. Przed- rozwiązaniem przedstawiciel 
w ładzy musi jednak  ostrzec przewodniczącego.

W  zgrom adzeniach -iie m ogą uczestrrczyó oso­
by wojskowe w m undurach, osoby uzbrojone, oraz 
nie mające la t 15. Cudzoziemcy nie m ogą zwoly- 
łvać zebrań, ani należeć do prezydjum.

Bez zawiadom ienia w ładz m ogą cię odbywać ze­
b ran ia  insty tucy j zalegalizowanych, oraz zebrania 
ca imiennemu zaproszę’ iami. N a zebrani uch niepu­
blicznych przedstaw iciele władzy nie m ają praw a 
obecności.

N a te ry k r ju m  wyższych zakładów  naukowy ch

punktów  konsty tucji, dotyczących rady  portow ej,'po lsk ien i jarzm em " (!). W  odpowiedzi w ygłosił 
m ian tw id e , że spraw ą tą  pozostanie przez 2 lata w ielką mowę przewodniczący R ady  kom isarzy lu- 
w zawieszeniu, w ktorynv to  czasie ma obowiązy- d owy cli, Rakowski j, k tó ry  między innerni powic-

m i c iężarow ern i w  ob ręb ie  śró d m ieśc ia  je s t KONKURS NA PIEŚŃ SOKOLĄ. Zarząd dziel-
w zb ron iony . N ie s to su ją c y  się  do  p rzep isów  bę 
clą k a ra n i  g rz y w n ą  do  100 ty s . n ip ., łub  are - 

i sz tem  do 2 m iesięcy , 
dokonaniu prac-/. Polskę ZAKOŃCZENIE S lR A JK U  W OPERZE I OPE-

dział:
..Aby przeszkodzić .........  ,____    . .

gw ałtu  nad W schodnią Galicja, rząd ukraiński je^R E T C JE . W  spraw ie stra jku  artystów  opery i ope­
r o  przed wydaniem  decyzji zajął zupełnie okre- retk i toczyły się przez cały w czorajszy dzień per-szcze przed wydaniem  decyzji zajął zupełnie 

śłoną pozycję i dnia 12 m arca przesiał państwom 
ententy  notę protestu. Jadnakże  gw ałt został do­
konany. Nasz p ro test nio był wzięty ped uwagę. 
Nasza pozycja w te j sprawie pozostaje niezmle­

że w yrażam y ogólną wolę ro-
łościam całej U krainy, znowu podno 

simy głośny p ro test przeciwko gw ałtow i, dokona­
nem u nad  robotnikam i i  w łościanam i Galicji 
W schodniej'1.

N astępnie Rakow skij oskarżał polskich robotni­
ków i wl-ościan o udzielanie ..poparcia" zaborczej 
polityce polek ich klas panujących * o zdradę 
„śv ie tn e j tradycji rew olucjonistów  polskich, któ- 
rzv brali udział we wszystideli rew olucjach św ia­
ta '‘r--

Mowę Rakow skiego przeryw ano entuzjaftyrane- 
mi oklaskam i i powzii to  uchw alę, w zupełności 
aprobującą stanow isko Centralnego K om itetu W y­
konaw czego w spraw ie Galicji W schodniej i p rzed­
sięwzięto przez kom itet kroki •

Uf
w
£

Jak Bu^garja organizuje ,
kom unałów  S .“ - ,£’*■. -

,,Russpress" donosi z Sofji:
Prem jer bułgarski, Starnbuiijski. w mowie, wy- 

gloszoupj na placu przed sobraujem  w  Sofjr, mó- 
wiąc o polityce rządu w stosunku da kom unistów 
bułgarskich, powiedział:

„Przygotow aliśm y p ro jek t ustaw y o kom uni­
stach, k tó ry  zostanie wniesiony do nowego sobna- 
nja. P ro jek t ten  m ożna streścić w następujący  spo­
sób: We- wszystkich wadach bułgarskich, gdzie
jest nie mniej, niż 10 wyborców kom unistów , zo­
stanie zorganizowana kom uno, do k tórej będzie 
należał cały ruchcm y i nieruchomy m ajątek  zwo­
lenników komunizmu. Koni skata, ziemi, bydła 
i ruchomości kom unistów  będzie przeprow adzona 
przez wiejskie kom itety  p racy  obowiązkowej. T a­
kie kom uny będą rządzone przez miejscowe rady. 
składające się z jednego, przedstaw iciela rządu, je­
dnego przedstaw iciela rad y  kom unalnej l trzech _ ______^
przedstaw icieli kom uny. Kom uny będą się I p rz y jm u je  z n a k o m ity ch  gośc i: m a rsz a łk a  P il-
daly  ze zwolenników kom unizm u i najbiedniej- gjKjgkiccro o raz  p rzed staw ic ie li 
szych mieszkańców wsi.

Kom uniści będą pozbawieni praw  korzystania 
z p iaw a spadkowego, gdyż cały m ajątek bidzie 
własnością kom uny. W szyscy członkowie kom uny 
lę d ą  poddani przym usowej pracy, żywność zaś

W ilno , 20 k w ie tn ia  (PA T ). W c zo ra j o godz  
18 z o k az ji c z w arte j ro cz n icy  w y zw o len ia  W o­
zi a , o raz  l<u uczczen iu  zn a jd u ją c y c h  się W i il- 
n ie  d o s to jn y c h  gości, od liy la  się w  au li k o lu m ­
now ej U n iw e rsy te tu  S te fan a  'B a to re g o  u ro czy ­
s ta  a k a a e m ja  z udzia łem  m a rsz a łk a  P iłsu d sk ie ­
g o , jen . Ż eligow sk iego , I ty d za -Ś m ig ieg o , M ok- 
i rec k ieg o , tu sk u p a  B a n d u rsk ieg o , ca łeg o  se n a tu  
u n iw ersy te ck ieg o , z rek to ro m  P a rcz ew sk im  nu 
czele, w sz y s tk ic h  w y b itn y c h  osob is to ści m ie j­
sco w y ch  i  tłu m n ie  zeb ran e j pub liczności. W ch o ­
d zą ce g o  n a  sa lę  m a rsz a łk a  Piłsudskiego witano 
okrzykami: Niech żyje. P rzem ó w ien ie  p o w i­
ta ln e  w y g ło s ił r e k to r  P a rcz ew sk i, p o d k re ś la ­
ją c , że d z ień  d z is ie jszy  je s t  p o d w ó jn ą  u ro cz y ­
s to śc ią . g d y ż  je s t  ro czn icą  w y zw o len ia  W iln a  
i dn iem , w  k tó ry m  W ilno  w  sw oich  m u rac h

iŃ cl J  cVX JUill •» j  ■“J w11 * I* ,, f if • f _
ieb ran ia  odbyw ają się również be* kontroli w ładz ,[będą o i^y m y w ali c a  kartk i, w ydaw ane przez ko-
chvba. że wezwie jo osoba, stojąca n a  czele zak la  
du, lub zajdzie pogw ałcenie prawa.

Zjazdy uw ażane sa za  zgrom adzeniu put liczne. 
Jeżeli zjazd obejm uje teren  pow iatu^  pozwoleKo 
daje  s la io sta , dla w ojewództwa wojewoda, dla 
państw a całego m m sie r spraw w ew nętrznych. — 
przepis ten  nie dotyczy zjazdów, przewidzianych
w sta tu tach .

Z grom adzen ia  sprawozdawcze posłów i  sen&tc* 
rów nie w ym agają pozwolenia.

Za przekroczenie przepisów ustaw y o zgromą- 
niach grozi k a ra  do 6 tygodni aresztu, lub *o mi 
I j jn a  m arek grzywny.

mu we.
Szczegółowe przepisy, k tó re  m ają obobdązywać 

kom uny i ich zarządy, są obecnie opracowywane, 
przy ozem będą u zięte pod uwagę ustaw y, obowią­
zujące w Rosji sowieckiej.

O pracow yw ana je s t d ruga specjalna ustaw a,

Um owy po.sko-ądanskie w  Lidze 
Narodów

Genewa, 19 kw ietnia.
Na dzbifjszem  przedpoludniowem posiedzeniu 

R ady lag i narodów zdał przedstawiciel Ili szpan ji, 
(Jiiinonr-s de Leon, sprawozdanie o szeregu spraw

su d sk ieg o  o raz  p rzed staw ic ie li r z ą d u  v  oso ­
b ac h  obecn y ch  m in is trów . M ówca p o d k reś lił 
w ie lk ie  za s łu g i m a rsz a łk u  P iłsu d sk ie g o  d la  ca ­
łeg o  k ra ju , n a z y w a ją c  go  p ie rw szy m  b o jo w n i­
k iem  w o lnośc i, zazn aczy ł, że je g o  to  czynom  
o rężn y m  zaw d zięcza  Wilno swobodę, k tó re j 
cz w a rtą  ro czn icę  św ięci w  d u iu  dzisie jszym . 
U n iw e rsy te t S te fa n a  B a to re g o  ta k ż e  z jeg o  p o ­
m ocą  w sk rzeszo n y , żyw i d la  m a rsz a łk a  u czu c ia  
n ie z a ta r te j w dzięcznośc i o raz  sk ia d a  m u  w y ra ­
zy  h o łdu . Zw ra c a ją c  się n a s tę p n ie  do  m in is tró w  
D aro w sk ieg o  i M aryno  w skiego  re k to r  w ita ł w  
n ich  p rze d s taw ic ie li rz ą d u , k tó r y  pom im o k ró t-

‘ '  ‘ ’  " ' T i 1

Podoba się 
świ.adczają.

im komunizm — nitcli w ięc go do-
m a ty eż n e j re z u lta ty
sw o je j d z ia ła ln o śc i, do  k tó ry c h  p rzed ew szy s t-  
k iem  za liczyć  n a le ż y  sp ra w ę  u z n a ir a  g ran i-:

To oświadczenie p icm jera o m ającej nastąpić P o lsk i, m a ją c e g o  og ro m n e znaczen ie  h isto- 
konfiskacie m ajątku  khm uuistów  i  o, utworzeniu ryczne . W  za k o ń cz en iu  p rzem ó w ien ia  r e k to r  
„komun dośw iadczalny e h  ‘ w ywołało już wiefitą m ów ił o ro li u n iw e rsy te tu  S te fa n a  B a to reg o  i 
panikę wśród stronników  komunizmu, k tórzy  m a -,w y ra z ił n ad z ie ję , że U n iw ersy te t te n  zna jdz ie  
sowo zg łaszrją w  kom itetach party jnych swe wy- u rz ą d u  p o lsk ieg o  ca łk o w ite  o d czu c ie  sw oich 
stąpienie z paitji. p o trz e sb  i d o zn a w ać  Lodzie zaw sze opiek i i p ie ­

czo łow itości. N a  p rośbę  re k to ra  obecni zap i­
sa li się n a  a rk u sz a c h  p am ią tk o w y c h . U ro czy ­
s to ść  z a k o ń c z y ła  się odśp iew an iem  przez ch ó r 
s tu d e n c k i —  „G au d eam u s ig itu r“ .Zjazd komunistów

Moskwa, 20 kwietnia.
(Spraw a Lenina. Kom uraści przechodzą do 

dotycząc} d i rmasla G dańska. N ajpierw  obradowa- ofensywy. - -  Umizgi do Francji i groźby przeciw
no o języku oficjalnym , jak i m a być dopuszczony 
w radzie portow j  w Gdańsku. Pierwszo rozstrzy­
gnięcie w tej spraw ie w ydała sama rada  portowa. 
Ponieważ jećnaKże w glosowaniu okazała się ró­
wność głosów, przedłóż aną została ta  spraw a ko­
misarzowi Ligi narodów w  Gdansku, k tó ry  ją  ure­
gulow ał dnia 15 grudnia. Przeciw tem u rozstrzy 
gnięciu w ystosow ały jednakże pro test do Ligi na- 
fo !ó w  rządy: polski i gdański.

F rzy wsiępnem omawianiu, prowadzonem przez 
sek re ta rja t L .g i narodów  w  dniach ostatnich, przy­
szło do ngedy , k tó ra  wczoraj została  podpisaną. 
,W edług niej będą języki polski l niemiecki uw a­
żane za równouprawnione. Dalej prezydent rady 
portow ej rozstrzyga w każdym  poszczególnym w y­
padku  o tern, k tó ry  język ma być uży ty  i. jego 
rozstrzygnięcie ma się lirzye z  koniecznością za­
pew nienia możliwie szybkiej i  oszczędnej adm ini­
strac ji portu.

Dalej przyszła do sku tku  ugoda, odnośnie do

Żądam sprawiedliwości! Niech Ojczyzna nasza 
F raestanie być tym  chlewem! l ą  stajnią A ugjaszal 
Tą bajurą, co tuczy  ty lko tłuste  karpie,
Tym  sępem Prom etejskim , co nam trzew ia szarpie. 
Tym  wctydcm  Europy!

Anglji).
Zjazd partji kom unisty? z nej otw orzył Kaiiiieniew 

i w dłuższem przemówieniu cil-aw uił spraw ę Leni­
na. Kamicniew zapewni: 1, ze ze strony rządu zro­
biono w szystko, by uzdrowić niedom agającego wo­
dza kom unistów . < h i’ioba Lenina, w edług oświad­
czenia Kamierdewa, jrM ciężka, lecz n?e bezna­
dziejna. K uracja  trw ać będz.e długo. Miesiąc te ­
mu groziła kat-istrcfa, Obecnie jednak  niebe-zpie- 
cz tństw c już minęło i jest nadzieja, że Leuin wró­
ci do pracy i obejmie siei p a r t i t  — Kamionicw 
ośw iadcza,'że chociaż zjazd odbyw a się bez oso­
bistego udziału Lenina, to  będzie on właściwym 
kierownikiem zjazdu, ponieważ pozostaw ił stoso­
wno instrukcje.

Po w yborze prezesa, sekretarzy  i komisji, d łuż­
szo przemówienie n a  tem at ogułnoj sytuacji poli­
tycznej wygłosił żinowicw, k tó ry  również morwę 
sw ą przep lata ł odsyłaczam i do przem ówień i  a r­
tykułów  Letdua. Żmowiew podkreślał energicznie, 
żo ustępliwość We wszystkich k ierunkach  została

R
K raków , 21 k w it tnia.

SI U2BA OCHOTNICZA W  W OJSKU. Minister­
stwo spraw  w ojskow ych ogłasza:

Powiatow e kom endy uzupełnień pray jtniiją zglo 
szcaiia z.imiarów w stąpienia do w ojaka w  cli arak  te 
me ochotników mężczyzn, obyw ateli polskich, u ro ­
dzonych w ła tach 1903, 1904, 1905, zamieszkałych 
na całym  obszarze państw a polskiego. K andydaci 
w inni wnosić p( dan ia do najNlższej od ich 6tnlo- 
go zamieszkał] a  powiatowej kom endy azupełniań, 
podając dold-adny adres, oraz dołączając urzędo­
we św iadectwo m oralności i  zaświadczeń™" o zgo­
dzie ojca lub m ttk i, względnie craoby, miejsce ro ­
dziców' praw nie zastępującej. Ochotnicy'' są  przyj 
mowa ni do W szystludi rodzajów broni i  oddziałów, 
•w k tó rych  chcą służyć. O staw ieniu 6ię zgłjszo- 
nych kandydatów  do przeglądu wojalaowo-lekar- 
skiego zaLntoresowani będą powiad moleni d rogą 
wezwań im iennych. O statni term in gkładanią po­
dań został ustalony ng, dzień 1 m aja  1923 r. . . 

SKRÓCENIE CWICZF.Ń REZERW ISTÓW .
zarzucona i  żo kom uniści przechodzą zwolna do Tjzle:n.rju i  w arszaw skie dow iadują się, że ćwicze- 
o fe n sy w y . Żinowicw przytoczył także sta ty stykę  ’nłft rc ien v i stów to znilca 1897 zostały skrócone
stosunku sowietów z ^ńsL w ajn i burzuazyjnom i. ^ tygodni. Toim in ćwiczeń rocznika. iSJG zo
S ta ty s ty k a  ta  w yraża się w następujących licz­
bach: 8 państw  uznało sow iety „de ju re“, 6 „do 
facto1*, a  przeszło 2U nie uznało sowietów wogó- 
le. Zinewiew pociesza 6woich towrarayszów, ie  

autOT w zamian za to  i sowiety nic uznają ustro ju  pan- 
stwrowege tych  krajów . Przechodząc do stosuniruTV podob n y ch  s łow ach  w znosi się

pańsiwami, ą .  - > a

“  t o t  S d k . « l T ,  w i f f l  s ię  si^napS  I ra s c u s t .  do  a o s m M w
<0 t S  tu im u  r l t .  am i .'m pro . i i a c j i  K on- d fU s-.a ty c ao y c I, ,  n  .  »«o»-
k c z e ś n i e  przeciwko obecnemu rządowi ang!elshia-

mu. P odkreśla  początki zńliżenia z Japou ją , a psrze-
dewEzv£tkism z Chinami.

ra d a . (
U tw ó r Rostivorov.’sk iego  je s t  b ąd ź  co bąrL  

dzie łem  n iep o w sz td iiieu i, dziełem  p o lo tu  w7y so- 
k ieg o , k to r w łaściw ie  do  l i te r a tu ry  te a tr a ln e j  
n ie  n a leż y , a le  d la  k tó re g o  t a  fo rm a  je s t  n a j­
o d p o w ied n ie jszą  ze w zg lęd u  n a  za łożen ie  t e ­
m a tu . Z ad an iem  je s t  je g o  rozb iec  się  eze- 
rok iem  echem  w e w sz y s tk ic h  w a rs tw a c h  n a r o ­
d u , obudzić  se n n y ch  z uśp ien ia , p rzy p o m n ieć  o- 
bow iązek  su m ien ia , obudzić  poczucie  n aro d o w e 
i  w sk rzes ić  zb io ro w y  czy n . P ow ie l z a ją c  tę  m i­
s ję  m łodz ieży , w ieszcz w ie rzy , że on a  —  to  id ą ­
ce  p o k o len ie  sy n ó w  P o lak i, zrozum ie sw ój o- 
to w ią z e k  i o n a  n a  sw y ch  b a rk a c h  dźw ignio  lo-

o-
sy  P o lsk i do  szczęśliw ej p rzy sz io sc i.

„ Z m a rtw y c h w s ta n ie 1 je s t  dzie łem , k tó re  
b o k  sw ej id eo lo g ji p o lity czn o -sp o łeczn e j, b ę ­
d ą c e j w ty m  p o e ty c k im  w y ra z ie , ja k i  je j  n a d a !  
a u to r ,  d o k u m e n tem  chw ili w sp ó łczesn e j d la  
przysz*ych p oko leń , ta k ż e  dz ie łem  sz tu k ; i n a ­
tch n ien ia . P o e z ja  R o s tw o ro w sk ie g o  d o ty k a  tu  
n a jró ż n o ro d n ie jsz y ch  s tru n  idz ie  od  h y m n u  do  
g ro te sk i , o d  s a ty ry  do  p o d n io słeg o  p o e ty c k ie ­
g o  k a z a n ia , a  sp le c io n y  z te j n io za ik i s łów  w ie­
n ie c , je s t  n ie w ą tp liw ie  cennem  w zbogacen iem  
n asze g o  d o ro b k u  n a  w y ja ło w io n y m  z w sze lk ie j 
w y ższe j m yśli g ru n c ie  w sp ó łczesn ej n asze j poe- 
ł j i .  " r

S T A T Y S T Y K A  KO M UN ISTÓ W .
M oskw a, 20  k w ie tn ia  (PA T ). Na zjeździe p.nr- 

t j i  k o m u riis ty czn ej S ta lin  w y g ło s ił re fe ra t  o r ­
g a n iz a c y jn y , w  k tó ry m  m ię d zy  in n y m i s tw ie r­
dza , że partja ouecme liczy 400.300 członków, 
to jest mniej niż w ro k u  zeszłym. J e d r a k ż e  
ilość k o m u n is tó w  w  z a rz ą d a c h  z w iązi ów  ro b o t­
n ic zy c h  w  p o ró w n a n iu  z ro k iem  zesz iy m  w 7,ro ­
si a z 7 i p ó ł proc.- n a  10 i pó l jp ro t . S ta lin  pod ■ 
k re ś lą  k o n ieczn o ść  stwro rze n ia  siec i w ie lk ich  
bezpartyjnych związków, p rzy  po m ocy  kf óry ch 
p a r l ja  m o g ła b y  k ie ro w a ć  k la s ą  ro b o tn ic zą  i 
w ło śc iań sk ą . W  ty m  ce lu  n a le ż y  s tw o rzy ć  
związki zaw odow e, związki k o o p e ra ty w y , 
zw iązk i m łodzieży7 i sz k o ły  k o m u n is ty cz n e .

s ta ł podobno przesunięty na później
K O NIEt ZNOŚĆ RESTAURACJI KOŚCIOŁ A 

NA PIASKU. N a wczorajszem posiedzeniu kon i- 
sjl rekursow ej Irady ni. K rakow a rozpatryw ano 
sprawę reknreu konw entu 0 0 .  K arm elitów  prze­
ciw orzeczeniu m agistratu , polecającem u pra.ipro­
wadzenie restauracji kośi iola n a  F iasku. W  swoim 
czasie radca  miej: ki A Jeluian wniósł ir te rp el 'lcŃ 
na  posiodzer.ru R ady m iejskiej w  spraw jo fa ta lne­
go stanu kościoła Kjannelitów. Vry7delegow ana 
kom isja bud o w lan > p o lb y jn a  stw ierdziła n a  iniej- 
f tu , żc wprawdzie niebezpieczeństwo runięcia m u­
rów nio zachodzi, to  jednak  ze wr.ględu n a  zna­
czne uszkodzenia ścian konieczną jest restauracja 
kościoł i, jako  zabytku  architektonicznego, a  za­
razem  kościoła pr.rafjnlncgo. N a sku tek  orzecze­
n ia kom isji m agistrat w ydał polecenie przeprow a­
dzenia koniecznych adap tacy j w przeciągu' diii 30, 
przeciw czemu 7,ar>rotestował konw ent, podając, 
że nie rozporządza odpowiedniemi funduszam i, 
by restaurację w  tak  krótkim  czasie przeprow a­
dzić.

Kom isja na wczorajszem  posiedzeniu odrzucała 
rckurs konw entu, pu ltcdo  jednak  m agistratow i 
zakreślenie dla konw entu  odpowiedniego dłuższe­
go term inu, umożliwić, jącego przeprowadzenio 
koniecznych adap tacy j kościoła.

KO M UNIK AC J  A SA ^IO C K O D O W A  N A  U L I­
C A C H  M IA STA . M a g is tra t og ło sił ro zp o rząd ze­
n ie  w o jew ó d z tw a , p rze p isu ją ce  sz y b k o ść  ia z d y

a  w  szczegó lno-

trak tacjc  zarówno w prezydjum  między w icepr. m 
Roiłem, a  dyrekcją i c j i l . r o ,  jako też w teatrzo pray 
ul. R ajskiej między związkiem artystów  i Tow a­
rzystw em  operowmm, a delegatem  centralnego 
Związku artystów  scen polakis.li z W arszawy.

J a k  nas w ostatniej chwili inform uje dyrekcja 
teatru  Opera i operctjra, pertrak tac je  zarządu do­
prowadziły do ugody z artystam i, tak , że przed­
stawienia v7 tta trz e  przy7 ul. R ajskiej rozpoczną 
się już dziś, w sobotę wieczorem operą,'„Żydów ­
ka". W  nieu7,iilę daną bodzie po południu „Tr.a 
v ia ta“ z Jefim cewą, zaś wieczorem głośna operet­
k a  S traussa „D ookoła miłości".

ECHA KATASTROFY LOTNICZEJ. Prezydium  
im K rakow a odniosło się wczoraj pisemnie do do­
w ództw a okręgu korpuśnego w K rakow ie z pro­
śbą, by w ładze wojskowe, ze 'wzglcdu n a  bezpie­
czeństwo m ieszkańców zabroniły odbyw ania lo­
tów  aeroplanam i nad miastem. W ostatnim  czasie 
zaszły 3 katastrofy  lotnicze w obrębie samego 
m iasta. (W  pierwszym w ypadku n a  Zwierzyńcu, 
gdzie zginęło dwóch lottników, 3 w drugim i trze­
cim w  dzielnicy W esoła, mianowicie koło ogrodu 
Stracleckiego i przy ul. Lubicz. Równocześnie pre- 
zyójum m iasto zwróciło się do w ojewództw a z 
raośbą o poparcie zabiegów m iasto a wojskowo­
ści. J a k  się dowiadujem y, na najbliższem posie­
dzeniu Rady ro K rakow a ma by7ć wniesiona in te r­
pelacja w związku z osta tn ią katastro fą lotDiczą.

Przez k ilka dni bawił w  Krakowie inspektor lo t­
nictw a z W arszawy, k tó ry  przeprow adził dokład­
ne śledztwo w  sprawie ostatnich wypadków pray 
ul. Lubicz i przy toj sposobności skontrolował 
stan  parku  lotniczego w  Eakow icach.

U R żĘD N IC Y KRAKOW SCY W  W OJEW ÓDZ­
TW IE W  KATOWICACH. J a k  sie dowiadujemy, 
baw iący przed kilnom a dniam i w K rakow ie w oje­
w oda śląski Szultis, odbyi konferencję.z wojewodą 
krokowskim  drem Gałeckim, w sprawie pray dzie­
lenia tu tejszych urzędników do w ojew ództw a w 
K atow icach. Na sku tek  te j konferencji w  najbliż­
szym czasie kilku  urzędników  m a być przeniesio­
nych do w ojew ództw a w K atow icach.

SA D Z E N IE  D R Z E W E K  N A  CM EN TA RZU  
W O JS K O W Y M  W  KRÓ KO W IE . W  n iedzie lę  
22 bm . o godz. 11 ra n o  o d b ę d /ie  się n a  c m en ta ­
rzu  w o jsk o w y m  p rz y  ul. P ra n d o ty  u ro cz y s to ść  
sa d ze n ia  d rze w e k  p rz y  m o g iłach  żo łn iersk ich . 
N a u ro czy sto ść  tę  zap rasza  k s . N iezgoda , dzie 
k a n  g e n e ra ln y  W . P . i p . w o jew odz ina  G ałe­
c k a , p rez es  P . żar. K rz y ża , w s z y s tk ic h 'o b y w a ­
te li K ra k o w a , ą  zw łaszcza  m łodzież sz k o ln ą  i 
d ru ż y n y  h a rc e rsk ie .

TEIiM fN SKŁADANIA ZEZNAŃ DO PODATKU 
DOCHUDOWEGO. Zw raca sie uw agę zarządów 
osób praw nych, obowiązanych do publ składania 
rachunków  (jak sp o k k  akcyjnych, spółek z ogr. 
odpow., spółdzielni, kas oszczędności, tow arzystw  
w tt i«mn. ubezpieczeń, srwaroctw itp.), że ostatecz­
ny term in składania zeznan do podatku dochodo­
wego na roku 1923, przypadający  na dzień 1 m aja 
br., przedłużony został przez m inisterstwo sl irbu 
do 1 czcrwcta br. Nicprzedłożonie w  powyższym 
term inie zeznania o dochodzie pociągnie za sobą 
w ym iar zaoczny, a nadto  grzywnę do wysokości
80.000 mir.

K A R Y  ZA Z W Ł O K Ę  W  P Ł A C E N IU  P O ­
D A TK U  W . Z dn iem  26  bm . w chodzi w  życio  u- 
s ta w a  o k a ra c h  za zw łokę , w  raz ie  n ieu iszcze- 
liia  w  te rm m ia  phatności p o d a tk ó w , o p ła t s te m ­
p lo w y ch  i  alienacyąjnych o raz  d o d a tk ó w  sa m o ­
rz ą d o w y c h  do  ty c h  p o d a tk ó w  i o p ła t, w  w y so ­
k o śc i 10 p roc. m iesięczn ie , o raz  o p o d w y ższo ­
n y c h  znaczn ie  k o sz ta c h  e g z ek u c y jn y c h .

Z TARGU. N a w czorajszy ta rg  dowieźli wie­
śniacy w wielkiej ilości nabiał. To też cena, zw ła­
szcza ja j obniżyła się dość znacznie. L itr m leka 
zbieranego kosztow ał 1300— 1400 mk., niezbiera- 
nego 1800—2000 mk., bmietany słodkiej 2-100— 
26Ó0 mk.. kw aśnej 3000— -1000 mk., 1 kg . m asła 
>-,0—33.000 mk., sera 6— 7500 mk., ja jo  za sztukę 
płacono 320—350 mk. Ceny drobiu: k u ra  18—
40.000 mk., kogu t 15— 30.000 mk., kaczką 20—
25.000 mir , gęś 35—80.000 mk., indyk  90— 120.000 
mk. Za 1 kg . karpia płacono 21—26.000 mk., 
szczupaka 25.000 mk., lina 18.000 rok.

ST R A JK  UCZNIÓW a KAD. SZTUK PIĘKN. 
TRW A  N \D  \L . Uczniowie A kaleonji S ztuk P ięk­
nych w  K rakow ie n a  w iecu, odbytym  wczoraj, 
uchwalili kontynuow ać n ada l s tra jk , ze w zględu, 
że mmirstorsiwo W . R. i  O. P. m e zawiadomiło do­
tychczas A kadem ii o podjęciu kroków , zm ierzają­
cych do uchw alenia w  obu izbach ustaw y o Aka- 
dcniji S ztuk P ięknych. N a w iecu uchw alono zwró­
cić się do posłów i  senatorów  krakow skich o nri- 
rychlejsze i  skuteczne poparcio postulatów  A k a­
dem ji Sztuk P ięknych W obu izbach.

ZAKOŃCZENIE K W IETN IO W EJ K ADENCJI 
SĘDZIÓW PRZYSIĘGŁYCH. K w ietniow a kaden­
cja sądu przysięgły cli zakończyła się w dniu  wczo­
rajszy m. O statnia rozpraw,a w yzr iczona n a  wczo­
raj, nie doszła do tk u ik u  z powodu nieprzybycia 
św iadków . Ubiegła ‘ kadencja była- k ró tka, gdyż 
trw ała  od 12 do 20 bm. N astępna kadencja rozpo­
cznie się dopiero w  czerwcu br.

W Y K O LEJEN IE POCIĄGU W  PORONINIE. — 
Onegdaj pociąg w ieszany N r 6151 jedąe z Zako­
panego w k ierunku K ranow a w ykoleił się w P o ­
roninie, przyczem w yskoczyły z szyn 2 wagony 
tow arow e i jeden osobowy. Skutkiem  zatarasow a­
nia toru  nasią.pba j rzeszlo 2 godzinną przerw a w 
ruchu. Of:ar w  ludziach nie było.

PODRZUCONE NIEMOW LĘ. W czoraj wieczo­
rem znaleziono w  bram ie domu przy ul. Podzam ­
cze 14, dwumiesięczne dziecko, podrzucone przez 
niewyśłodzoną do tąd  kobietę. Dziecię oddano do 
żłóbka.

AMATORZY W ĘDLIN. Onegdajszej nocy jacyś 
niew yśledzeiu opryszki skradli ze sklepu m asar­
skiego Z. Spiry pr>y ul. K azim ierza W ielkiego 5 
około 70 kg. wędlin. * j  \  - w ' *

NIEPROSZENI OPIEKUNOW IE RUSINÓW.
„Kusspress" donosi z C harkow a:
D nia 12 ł  

W szechukrx’ń.skieu
naw czego; jedon z członków kom itetu  zgłosił in - .k lm . n a  g o d z in ę , w  d z ie ln icach  zaś  p o z a  śróćł-

au to m o b ili w  ob ręb ie  m ia s ta , n ™ 
kw ietnia b. r. zoerała tu  otw ąrto sesja gt i w  ś ró d m ieśc iu , n a  sk rzy ż o w a n ia ch  d ró g , 
lińskiego C entralnego K om itetu W yko- ,k rę ta tc h , p o d cz as  m g ły , b ło ta  i go ło led z i n a  G

KOMUNIKATY I ZAWIADOMIENIA. >Wt 
DALSZE W YKI ADY P. BOURGEOIS odbędą

mey i okręgu krakow skiego sokolstw a polskiego 
rozpisuje konkurs na. pieśń sokolą, kióraby mogła 
być śpiew ana v/ pochodzie lub juzy  w-.spólnych 
zcbrauiącii. Teim in iUu.-ykinia utworów do dnia" 19 
m aja br. N agroda iOO.OOu mk. Utwory oznaczone 
godłem należy przesyłać pod adresem : Sokół, K ra­
ków, ul. W olską.

Z krajfi i ze świata
HONOROWE OBYW ATELSTW O WARSZAWY 

DLA MARSZAŁKA FOCHA. Donoszą z W arsza­
wy: N a wczorajszem posiedzeniu R ady m. W ar­
szawy na w niosek prezydjuin, odczytany przez se­
nato ra  Balińskiego, postanowiono jednom yślnie 
wśród burzliwych oklasków ofiarować przybywa, 
ją  asm ir do Polski m arszałkowi Foeliowi honoro­
we obyw atelstwo m iasta W arszawy. Dotychczas 
honorowe obywatelstwo m iasta U arszaw y posia­
dają: mai szatek Piłsudski, jenerał Haller, Ignacy 
Paderewski, jenerał Wcygrand, jenerał Żeligowski 
i Hoover.

ZASĄDZENIE POSŁA STROŃSKIEGO. Dono­
szą z W arszaw y: Przed sądem okręgowym  staną! 
wczoraj w charakterze oskarżonego z artyku łu  154 
(niepesz/mowanie w ładzy) p. Stanisław  Stroński. 
poseł i redaktor „Rzeczypospolitej*, za artyku ł p. 
t, „Zrywanie Sejm u'1, zamieszczony w  „Rzeczypo- 
spol:te j“ w1 czerwcu 1922 r. Sędzia okręgowy 
Dzierżawski skazał p. Stroińskiego n a  dw a tygo­
dnie więzienia. W yrok ten  zapadł już ma zaocz 
nie. Skazany zak łada apelację.

SYNOD PRAW OSŁAW NY W POLSCE. W naj- " 
liiższ.ych dniach odbędzie się w Krzem ieńcu pod 
przewodnictwem metropolity Dionizego sesja sy­
nodu cerkwi prawosławnej w  Polsce. Z W arszaw y 
w yjeżdżają dla wzięcia udziału w posiedzeniach 
Eymodu arcybiskup Teodozy i biskup łucki Alek-

PODROŻENIE TRAMW AJU W  W ARSZAW IE.
„Gazeto P oranna11 donosi: Ostatecznie przyjęty
został wniosek o podwyższenie taryfy tramwajo­
wej dziennej do 1.000 mk., zaś 500 mk. dla ulgo­
wych, oraz nocnych do 2.000 juk.

M IL JO N O W E  K R A D Z IE Ż E  W  ŁO D ZI. Z 
Ł odzi donoszą : P o lic ja  tu te js z a  w p a d ła  n a  ślad 
sy s te m a ty c z n y c h  k rad z ież y , d o k o n y w an y c h  w 
sk ła d a c h  fab ry cz n y ch  T . A- P ab ja ń sk ic h  w y ­
robów  b aw e łn ia n y ch  ,.K n iszo  i E n d e r“ . P o  
d łuższe j obserw ac ji z a ję ty c h  w  fab ry ce  ro b o t­
n ik ó w  p o lic ja  a re sz to w a ła  T a d e u sz a  i Jó z e fa  
-Dziedziców w  chw ili, k ie d y  z fa b ry k i w ynosili 
n a  p lecach  w o rk i, n a ła d o w a n e  sk rad z io n y m  
to w arem . O gółem  fa b ry k a  p o n io s ła  s t r a ty  n a  
sum ę 300 m iljonów  m k. w  sk rad z io n y m  to w a ­
rze  i  szp u lk ach  b aw e łn ia n y ch . P o lic ja  a re s z to ­
w a ła  19 osób, u  k tó ry c h  po d czas rew iz ji z n a ­
leziono  część  sk rad z io n y ch  to w aró w  szpu lek .

NOWY GMACH DLA LW OW SKIEGO „TOW A­
RZYSTW A SZTUK PIĘK N YCH". Ze Lw owa do­
noszą: M agistrat i  sekcja finansow a uchwaliły za- 
dość uczynić prośbie Towarzystwa sztuk pięknych 
i darow ać mu grunt pod budowę pałacu  sztuki,- 
S tanie on na rogu ulicy Dwernickiego i św. Zofji. 
Tow arzystw o sztuk p ięknych zam ierza zaraz po 
uchwale R ady  miejskiej p rzystro ić  do budowy, 
gm achu, k tó ry  w tem  najpiękniejszym  we Lwowie 
miejscu będzie zapewne m onum entalnym . K om itet 
podobno m a już zagw arantow aną n a  ten  cci wici-' 
k ą  subwencję rządową

Z A K O Ń C Z E N iE  S T R A JK U  T E A T R A L N E ­
GO W E  L W O W IE . Ze L w ow a te le fo n u ją  n am : 
W czo ra j zak o ń czy ł się s t r a jk  ch ó rz y stó w  i o r ­
k ie s try  w  te a tr a c h  lw ow sk ich . S tra jk u ją c y  ts 
m y śl p o s tu la tó w  kom is ji te a tra ln e j po-wróeili d o  
p ra c y . W c zo ra jsze  p rz e d s taw ie n ia  w e w szy s t­
k ich  te a tra c h  o d b y ły  się norm aln ie .

OBŁAWY NA OBCOKRAJOWCÓW W E LWO­
W IE. Ze Lwowa donoszą: W ciągu dnia w czoraj­
szego odbyw ały się w dalszy m e:ągu obławy poli­
cyjne n a  uchodźców rosyjskich, k tórym  toim in 
w yjazdu z  g ra n e  Polski minął 15 bm., oraz n a  
różnych spekulantów . W ynik obław jest do tych­
czas nadspodziew any. Około 100 obcokrajowców 
przytrzym ano i tunijszczono w aresztach. A reszty 
te są  przepełnione. N a ogólną liczbę 146 aresz- 
tantow  w dniu wczorajszym było około 70 procent 
obcokrajowców, k tó rych  odstaw ianie do granicy 
już się rozpoczęto.

TARNÓW , 13 kw ietnia. (Ku czci śp. ks. p ra ła ta  
Butkiewicza. —  , K ról E dyp" n a  scenie tarnow - 
akiej. — W  sprawie bezrobotnych. —  S tra jk  rze. 
źników). S taraniem  kap itu ły  tarnow skiej odbyło 
się z początkiem  bieżącego tygodnia nabożeństwo 
żałobne za duszę śp. ks. p ra ła ta  Butkiew icza, za- 
m oidow anego przez bolszewików. Mszę św. w k a ­
tedrze celebrow ał ks. biskup sufragan K om ar, w 
asy7st< ncji duchow ieństw a, podniosłe kazanie wy* 
głosił ks. p ra ła t Mazur. W  nabożeństwie wzięły 
uaział w ładze cywilne, autonom iczne, wojskowe, 
szkoły i  tłum y publiczności.

S taraniem  akadem ickiego K oła  artystycznego 
miłośników dram atu klasycznego U J . w ystawiono 
na scenie Sokoła „K róla L dypa" Sofoklesa w tłu ­
m aczeniu K. Morawskiego, z muzy7k ą  Mondelsoh- 
rvi. N a  pierwszy plan  wybił się p. Żelawski w roli 
E dypa sw ą żywiołową, a  zarazem wy7soce arty sty ­
czną g rą; p. T rojanow ska d a ła  w  Jokaśeie  bardzo 
inteligentną kreację ; doskonałym i w roli K reona 
był p. Biliński, a  A ngelosa p. K aszyczko. N ato­
m iast mniej udatnym  był chór. Całość robiła rze­
telne artystyczne w rażenie. P rzedstaw ienie pc- 
pizcdził w yk ład  prof. Boguckiego o traged ji grec­
kiej, specjalnie o „K rólu Edypie". Liczna publicz-' 
ność przyjm ow ała w ykonaw ców  bfuazo serdecz­
nie.

Podobnie ja k  inne ośrodki miejskie, ta k  i T ar­
nów ma kw estję bezrobotnych. N iektóre fabryki 
ograniczają liczbę robotników , inne ograniczają 
dni robocze w tygodniu itd. -— tak , że liczba bez­
robotnych z każdym  dniem rośnie. Częste in te r­
pelacje w  Radzie miejskiej stw ierdzały fa la y  po­
wyższe i  nakazyw ały kw estję bezrobotnych jak  
najspieszniej rozw iązać, ew entualnie ograniczyć 

ją do miuiumui. K w estja ta  z dniem kążdym  przy ­
bierała n a  sile. W yrazem  tc-go była przedw czoraj­
sza dem onstracja robotników  przed starostwom , 
skierow ana przeciw  tym  fabrykom , k tó re  pozba­
w iają robotnika pracy . S taro sta  deputaeję przy ją ł 
i przyrzekł re  swej strony interwencję. N astępnie 
tłum  robotników podążył do Gumnislt przed pałac
KS.

terpelację co do kroków7, jakie rząd U krainy so- m ieśe iem  i n a  u lic ac h  odpow dedm u sze ro k ich  
wieckiej m a zam iar przedsięwziąć „ćlia ulżenia lo- d la  au to m o b ili osobow ych  n a  10 k im ., c ięż a ro ­

wy, p | ,  i su ludu  pracującego Galicji, przebyw ającego p e d ^ y c h  (i k im . n a  godzinę . P rz t ja z d  au to in o b ila

się dziś w sobotę 2 ! , w poniedziałek 23 i we w to ­
rek  24 bm. w auli Uniw. Ja g  o godz. 4 y, po poi.

ZJAZD TOW . TATRZAŃSKIEGO. W  ostatnich 
inieskjc;i.ch dokonaną została  reo rgan izac ja  po l­
skiego Tow T atrzańskiego przez utworre-nio w 
w iększych m iastach całej Tolski autonomiczny ch 
oddziałów z centralnym  zarządem  w  K rakow ie.; m onstranci spokojnie rozeszli się do domów.
W  dn. 22 bm. odbędzie się w K rakow ie pierwszy .A by Tarnów iąnom  uprzyjem nić żyw ot i tak

Sanguszków. Ks. Sanguszkowa p rzy ję ła  d e p i­
lację robotniczą, ivysluehala skarg  na-- zarządy^ 
swych fa-bfyk, k tó re  robotników  źle p lącą  i  za. 
stępują robotników  m iejskich robotnikam i w iej­
skimi, oraz przyrzekła zmianę 6tosunków. De.

odbędzie się w K rakow ie pierwszy 
zjazd delegatów7 w szystkich oddziałów i sekcyj, na 
który m omówiony zostanie j rogram  p rac tow a­
rzystw a na la ta  najbliższe.

ciężki, w czoraj d la  od m ian y  s tra jk o w a li rzeźn icy . 
S tra jk  w y buch ł n a  tle ż ą d a n ia  Dodwyżki Cc-n Łi 
m icsoi
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KRW AW Y NAPAD BANDYTÓW 1 PODPA- 
L E N IE . W e w si K łebanow ieaeh w powiecie ślcn 
n i niskim pięciu uzbrojonych w rewolwery' i karab i­
ny  bandytów  dokonało napadu na przybyłego z 
Am eryki K onstantego Świlkę. N apadnięty  nie 
f.hcaał oddać pieniędzy i, staw iając silny opór, po- 
Łtrzeli} jednego z bandytów  w  głowę. Bandyci za­
strzelili 6 wilk ę, żonę jego, jednego w artow nika. 
P o  dokonanym  m ordzie bandyci podpalili dom 
fiwilki, poczem spaliły się dw a sąsiednie dem y 
m ieszkalne i trzy stodoły z zabudowaniam i, oraz 
inw entarz żywy. Bandyci, nic nie zrabowawszy', 
porw ali n a  furm ankę ranionego bandytę i uciekli 
■w stronę gm. Dworzeckirj.

NOW A FALA UCHODŹCÓW ŻYDOW SKICH Z 
RO SJI. W „Dilt*" czytam y wiadomość z Równego, 
ie  w okręgu rówieńskim w pobliżu polsko-bol­
szewickiej granicy pojawiła się w ostatnich dniach 
swiąkszoua ilość żydowskich uchodźców. Opowia­
dają oni, że do ucieczki przym uszają ich wieczne 
niepokoje, w yw olare walkam i powstańców' z bol­
szewickiemu wojskami.

BEA TY FIK AC JA  PIUSA X. W ekufek w ystą­
pienia wszystkich kardynałów , obecnych w K urji 
rzym skiej, papież Fius XI postanow ił wszcząć pro­
ces beatyfikacji papieża P iusa X, poprzednika 
Benedy kta XV. Papież wyznaczył na obrońcę tezy 
flo beatyfikacji O. Benedetto P icram i z zakonu 
Benedyktynów.

ODKRYCIE ZAKOPANEGO ARCHIWUM. „N. 
y rcic Prc-sse“ donosi z Cetynji, że wykopano tam 
cztery skrzynie z przedm iotam i wartościoweini, 
oraz z archiwum ta jm m  politycznem zmarłego 
kreda Mykity Skr/ynie te  zostały zakopane w cza­
rno ucieczki dworu czarnogórskiego w 1916 r

U JĘC IE W IELKIEGO OSZLS'1 A. „Neues W ie­
ner Jo u rn a l'1 donosi z Berlina: Miljardowy oszust 
Filip W aisenthal, pochouzący z Galicji, k tó ry  dnia 
8  m arca u d e k ł z H am burga, dokonaw szy oszustwa 
na przeszło 30 m djardow  m arek niemieckich, zo- 
Etal u jęty  w Buenos Aires.

REKORD L O l N1CZY. Lotnicy am erykańscy 
M at llead  i K d iy  pobdi rekord św iatowy, u trzy ­
m ując się w pow ietrzu przez 30 godzin i 5 nńnut 
bez przerw y. - Ł

ZMARLI:
»— Stanisławr B i e g a ,  ■wiceprezes Związku 

sokolego w Polsce, zm arł 19 bm. w W arszawie w 
61 roku iyc ią .

6. p. S tanisław  Biega urodził się w  Sanoku, 
uiużczy czas był urzędnikiem  skarbow ym  w e Lwo­
wie, następnie w spółpracownikiem  „Słow a Pol­
skiego11. W  argwnizacji „Sokola11 lwow skiego zaj­
m ow ał bardzo w ybitne stanow isko i ceniony był 
d la  sw ojej ideowej, sokolej pracy. Ostatniemu cza­
ty  osiadł 6taie w Warszawie,

4531 (4 ccg.) 
S. A.

ULudność polska Modne Jllinui U. jU n iw 'e rsy te t lw o w sk i: w y d z ia ł p ra w n y  za  n u
'm e ru s  c lau su s , w y d z ia ł m e d y cz n y  i filozo- 
|  ficzny' z a s trz e g ły  sob ie ot o lną ręk ę . U n iw e rsy te t 
p o zn a ń sk i —  za n u m e ru s  c lau su s. P o lite c h n ik a  
lw o w sk a  —  w sz y s tk ie  w y d z ia ły  —  za, z w y ­
ją tk ie m  w y d z ia łu  ogó lnego . U n iw ersy te t w a r­
sz aw sk i: w y d z ia ł te o lo g ic zn y  k a to lic k i —  za, 

p ro te s ta n c k i —  przeciw ,

T E A T R Y  K R A K O W S K IE ,
Z TEATRU IM. SŁOWACKIEGO. Dzisiaj premje- 

ra  „Zm artw ychw stanie” Rostworowskiego. Ju tro
„C zupnrek11 B. H ertza; wic- j w y d z ia ł te o lo g ic zn ypo poi. o godz. Bk?

czorem „Zm artw ychw stanie". 'w y d z ia ły : p raw ny ', filozoficzny  i m ed y cz n y  —
OPERA I OPERETKA. Dzisaij w sobotę ,-Ży- p rzeciw . P o lite c h n ik a  w a rsz a w sk a , w szy s tk ie

dów ka11, ju tro  w' niedzielę po południu „ T rac ia ła '1 
z Jrfim cew ą i Mayem, wieczorom „D ookoła mi 
łości11.

Z TEATRU „BAGATELA". „R. H. Inżynier11 
granym  będzie dzisiaj, ju tro  i  przez w szystkie dni 
przyszłego tygodnia do czw artku w łącznie. Dzi 
siaj po  południu po cenach zniżonych „Szkoła 
kokot11 z pp. W e mierz i Dobrzańskim na czele.

ł *

wieczorem:

R E P E R T U A R Y :
TEATR MM. SŁOWACKIEGO

Sobota, 21 b n .: „Zm artw ychwstanie11.
Niedziela. 22 Lm. po poi.: „Czupurek"; 

„Zm artw ychwstanie11.
Poniedziałek. 23 b m : „Zm artw ychwstanie11. . « 
W torek, 24 bm.: „Czupurek11. I
Środa, 25 bm.: „Zm artw ychwstanie11.

TEATR CI ERA I OPERETKA:
Sobota, 21 bm.: „Żydówka11.
Niedziela, 22 lar. po P°l-: „T rav iata“ ; wieczorem 

„Dookoła miłości".
TEATR „BAGATELA".

Sobota, 21 hm. po poi.: „Szkoła kokot11; wieczorem 
.,1 H. .ijżynim ".

Niedziela, 22 bm. po pot.: „Szkoła kokot11; wieczo­
rem: „ ii. II. Inżynier11.

Poniedziałek 2„ bm.: ..R. II. Inżynier11. y ' 
W torek. 24 tan.: ..Ib 11. Inżynier11.
Środa, 25 bm.. „I?. H. tnż.ynier".
Czwartek, 26 hm.: „Ił. II Inżynier11.  -

/

w y d z ia ły  —  za  n u m e ru s  c lau su s. U n iw ersy te t 
w ileńsk i: w y d z ia ł p ra w n y  i m e d y cz n y  —  p rz e ­
ciw, w y d z ia ły : h u m a n is ty c z n y  i sz tuk  p ię k n y ch  
—  za. A k a d e m ja  w e re ry n a r ji w e L w ow ie —  za. 
S zk o ła  g o sp o d a rs tw a  w ie jsk ie g o  w  W a rsz a ­
w ie —  przeciw '.

P R O G R E S JA  P O D A T K U  G R U N TO W EG O .
W a rsza w a , 20  k w ie tn ia  (PA T1). N a  posiedze­

n iu  se jm ow ej k om isji sk a rb o w ej a r t  I. u s ta w y  
o p o d w yższen iu  p o d a tk u  g ru n to w eg o  s to k ro t­
n ie w  s to su n k u  do  p o d a tk u  z r. 1922 p rz y ję to  
jednom yśln ie . O żyw ioną ro zp raw ę  w y w o ła ł 
a r t .  X IV  o p ro g res ji, r o s .  B o g u sław sk i zg ’osiI 
w n io sek , p o d a ją c y  n ow ą sk a lę  p rogres ji, k tó ra  
będzie  się za cz y n ać  przy  o bszarze  100 m orgów  
od  25 proc, i dochodzić  p rz y  obszarach  p o n ad  
3 .000 m o rg ó w  do 200 p roc. R o z p ra w y  n ie u 
kończono .

SOCJALIŚCI PRZECIW  KOMUNISTOM.

sk iego  i zabaw i w e L w ow ie k ilk a  dn i. Ze L w o ­
w a u d a je  się pose i M ucller do B o ry sław ia , ce ­
lem  za p o zn a n ia  się n a  m ie jscu  z n aszy m  p rz e ­
m ysłem  n a fto w y m , poczem  w y jedz ie  do  k ilk u  
m ia s t k reso w y ch .

ZATW IERDZENIE CALGNDERA. J a k  * Gcne 
wy don-oszą, R ada Ligi narodów zatwierdziła Ca 
londera n a  stanow isku prezydenta mięszanej ko ­
misji Jo  spraw  Górnego śląska.

SPRAW A W YPOW IADANIA KONTRAKTÓW 
W  GDAŃSKU. W Y olkstagu gdańskim  toczyły 
się obrady w sprawie pTojektu ustaw y o w ypowie­
dzeniu długoterm inow ych kontrak tów  w ynajm u i 
kontrak tów  dzierżawy. Przedstaw iciel ko ła pol­
skiego Łangow ski oświadczył, że koło polskie 
zgodzńo się zasadniczo n a  tę  ustaw ę, sprzeciwia 
się jednakże stanowczo paragrafow i II, k tó ry  no­
si znam icra  widocznie antypolskie. W  myśl bo­
wiem tego paragrafu  wypowiedziane być m ocą 
ty lko  te  kon trak ty , jeżeli chodzi o domy i taryfo­
wa, k tóro  już p r/cd  10 stycznia 1920 r znajdo­
w ały się w rękach obecnych właścicieli. N a mocy 
tego paragrafu  poszkodowani zostali Polacy, k tó ­
rzy po utw orzeniu wolnego m iasta nabyli w  Gdań­
sku dom y i te rsto rja

P. LADOURFL NA WOLNOŚCI Z Elbląga do­
noszą, że dziennikarz f r a n c u s k i  Labourel, areszto-

poszukiwaniu równic: i inne akcje mechaniczne: Zie 
loniew-ski, Parow ozy, Trzebinia, dalej J ió r k a  (+S5000 
punktów), Siersza górnicza (+  22000), Tcpege (+35000 
pm ktow ), P  U 11. ild.

Z akeyj bankow y:h kupow ana Przemy.--lewy po 
kursie mocniejszym (83( 0—8800) oraz A kcyjny Związ­
kowy po 2000. Papiery procentowe bez obrotów.

C E D U Ł A  K U R S O W A
z dnia 20 kw ietnia 1923 

Waluty i dewizy:
Gotówka 

•Dalwy St. Zj. trans, 472I-0 
Funty szterl. trans.
1 loreny hoicnd. trans.
Franki francuskie tian s.
F ranki szwajc. trans.
Maiki niem. trans. 1 90 
K orony austr. tra rs .
Korony czeskio trans.

Akcje Tovr. handL I przero.

i-

v .
Czeki 

47500 
£20000 

18000 
8190—8025 

8750 
1‘94

0 6 9 - 0  0714 
1420—1400

T rv

JÓ Z E F

Ś L I W I Ń S K I
najznakom itszy polski pianista w ystąpi z jedynym  
koncertem  nieodwołalnie w niedzielę, dnia 22 bm.

MIECZYSŁAW MCNZ, nasz św ietny pianista, 
da się słyszeć w  K rakow ie we czw artek 26 bm., 
po powrocie z Ameryki.

PROGNOZA NA SOBOTĘ. Dość pogodnie, cie­
plej, rano m gła, bh.be w iatry  lokalne, n a  południu 
chmurno, miejscami dcezcz. 1

„DZIENNIK URZĘDOW Y W OJEW ÓDZTW A 
KRAKOW SKIEGO" w zeszycie za kwiecień za-

N a propozycję kom unistów  urządzenia razem 
z socjalistam i wspólni go obchodu 1 m aja, odpo­
w iada „R obotnik":

„K om itet Gonlralny kom um styczncj p.anji ro­
botniczej Polski, zwrócił się dni a  12 bm. do CKW 
PPPS z listem , proponującym : 1) w spólny obchód 
1 m aja; 2) wspólne urządzenie „tygodn ia w alki 
* muiuaryzmem i faszyzmem (od 15 do 22 bm.). — 

! W szystko to  pod pozorem „jedności frontu11. Rok 
j temu kom uniści zw racali się do p artji naszej z tar 
kąsania propozycją w sprawie św ięta majowego. 
CKW odpowiedział im na to  - listem  odmownym, 
w ykazującym  całą obłudę i przewrotność kom uni 
stycznych rczbijaczy i  szkodników ruchu robetni- 
ciego. Odpowiedź ta  pp. komunistom d an a  by ła 
raz na zawsze. Doświadczenie całego roku po­
twierdziło jeszcze bardziej słuszność naszego sta­
nowiska. Obeome żadna już p a rtja  socjalistyczna 
w Europie nie uznaje „wspólnego frontu11 z ko- 

INSTYTUTU \ munistami. A m sterdam ska M iędzynarodówka za-

ny na w olną stopo i  odjechał do Królewca, 
NOWY PROCES PRZECIW  DUCHOWIEŃSTWU 

W ROSJI. Russpr. donosi, te  bolszewicy zamierza­
ją zainscenizow ać nowy wielki proces cerkiewny. 
T \ m razem jako  oskarżeni w ystąp ią wyżsi przed

5-TY WIECZÓR KAMFR ALNY 
MUZYCZNEGO odbędzie się ze w spółudział/m  pp. :wodow a odraz u zajęła stanow isko odmowne. 
Adolfa BUliga, skrzypka, ucznia prof. Giebułtów- _ P a rtja  nasza taksm no odrzuca wspó’ny z komu- 
shiego, W iery Niewskiej, znakom itej rosyjskiej nfcfiuni obchód majowy, jrJc i ich propozycję 
pianistki w dniu £4 bm. o godz. 8 wieczór w  sali j wspólnego tygodnia walki z nJtitarywmem i faszy-

st-awieicle cerkwi gruzińskiej, pairjarcha-katolik  s 
Ambroży i m etropolita K utaU u Nazarjusz. Mają 
oni być oskarżeni o know ania kontrrew olucyjne 
i stosunki z państw am i cudzoziem skim i.

UŁATW IENIE IM IGRACJI CO a MCRYKI. — 
Z W aszyngtonu donoszą:

P re zy u tn t Harding i  p ri z es am erykańskiego tru  
tu i  stalow ego doszli do przekop mia, że należy 
znieść wszelkie ograniczenia im igracyjne, gdyż 
w przeciwnym  razie Stanom  Zjednoczonym grozi 
b rak  sił roboczych. W krótce m a być w y d an a  no 
wa ustaw a im igracyjna.

Fel. Tow. hm, U. 6iX)0 7500 60n:-- 7
Inij es 550 650 6 '0 -
['hurm a * 27000 32000
Foltk i Glub 1800 2100 - :
Zcelaga Fol::ka. 5oW 6500 6800—6500
Jlicieucwski 1650o0 ltóOOO 168000—iSooOO
Cegielski 215ufto &75HOO 215000- 250000
1 arow ciy 38000 43000 40000—42uu0
ńutom otnr c m 7500
l  rsus 11 29000 25000

| Trzebinia 34(n')0 39000 S5000—38000
1'orirli 12<M K) 15000 11000
łnuK a 130(ńi0 145000 ISOOOO—lsOtlOO
./in sza  v 1300, (0 145000 135000—142000
Tcpege 40000 51000 475(4)—50000
P olrka Nafta 170o0 19000 18000—16500
1'ezct 9000 11000
btrug 12000 150(X) 13000—14000
iyiid. k (.sz\k 6500 7500

'Huszcze Trzebinia 43(4K, 48O00 47000
K rakus 25000 30000 275iai—-28500
Chodorow' 78000 85000 6 )00u -83000
Ćmielów B800-; 43000 39u00— 4000u
Elektr. Smrsza 12000 15000 12275-14750
Nicmoiowski 45000 50000 48000
F a ir . .iap. ity śle rice 6000

In sty tu tu  Muz., św. A nny 2, TI p. B ilety już do 
nabycia w księgarni W P. K rzyżanow skiego.

bąm)}v pfz» u!. Sfauentkisj
K ra k ó w , 21 k w ie tn ia . 

W c z o ra j w ieczo rem  o godz. 1(0/2 m ieszkańcy  
ul. S tu d en c k ie j i P o d w a la  za a la rm o w an i zosta li 
w ie lk ą  d e to n a c ją . O kazało  się, żo o g łu sz a jącą  

w icra w dziale rozporządzeń i  okólników między d e to n ac ję  w y w o ła ło  pęk n ięc ie  bom by  ek ra zy fo -  
Inumni; W  spraw ie kształcenia dzieci urzędników  w ej, k tó r ą  ja k a ś  zb ro d n icza  rę k a  p o d ło ż y ła  n a  
w  państw , szkołach zawodowych i  ogólno k sz tab  ; p rogu  do m u  1. 3 p rz y  ul. S tu d en c k ie j, b ęd ąceg o  
cą c jch ; Exeąuai,ur p. S tefana R e iiczk y  n a  stano- w dasnością re k to ra  Uniw. J a g .  d ra  S t. N a ta n so - 
m isko konsu la w ęgierskiego; w sprawie komuni- n a  i p rzez  n iego  zam ieszka łego , 
kacji samochodowej n a  ulicach m. K rakow a; nad- j N iem al ró w n o cześn ie  z h u k ie m  p ę k a ją c e j 
zór i ochrona rybactw a; składanie zeznań świad-J b om by  ro z leg ł się b rzęk  sz k ła  w y p ad a jąceg o  ze 
kow  w sprawie uzyskania rent prz^z inw alidów ;' 
ochrona ty tu łu  inżyniera. Zeszyt zam ykają rubry­
k i; Mianowania, n rkro log ja i ogłoszenia.

;,Dz’ennik Urzędowy*1 nabyw ać m ożna w Eko- 
BOinacie województwa i  w  agencji „R uch" przy 
u l  Szczepańskiej.

zmrrn. „W alka11 kom unistów  z „nuUtairyzmem11, to  
robola wielbicieli sowieckiego zaborczego -i n a ­
pastliwego imperjaEizmu. Co zaś do f tezyzmu, to 
najwięcej do niego przyczynili się kom uniści w ła 
fuie. Komuniści w  walce naszej z m ilitrjyztnem  
i reakcją są ty lko  szkodnikam i".

s tłu cz o n y ch  szyb  o k ien n y ch , k tó re  w y p a d ły  w 
dom u re k to ra  N a ta n so n a  o raz  w n ap rzec iw  le ­
żą cy c h  dom ach  pod  1. 2 i 4. W y lec ia ło  ró w rie ż  
k ilk a  szy b  w  sąsiedn im  dom u p re z y d e n ta  mia-

J a  B e s i t ó  EysaKiia W a r z e n i  
Syrii

P a ry ż , 20 k w ie tn ia  (PA T ). J e n e ra ł  W ey g an d  
z o s ta ł za m ia n o w an y  n a  m ie jsce  je n e ra ła  G ou- 
ra n d a  w y so k im  ko m isarzem  w  S y rji .

Walk? w  irlandji
L ondyn , 20 k w ie tn ia  (PA T ). Z D ublina  d o ­

noszą , że w a lk a  m ied zy  w o jsk a m i rządow em i 
p o w stań cam i, k tó rz y  się z a b a ry k a d o w a li w

s ta  p. I  cderow icza . B a cz o n o  w d io b n y  m a k  j;0 ;0 w ybrzeża S h an n o n , z a k o ń c z y ła  się.
szk ło  za sy p a ło  ehodn ik i po  o t a  s tro n a c h  u n c y  P o w s ta ń c y  pod d ali się . T rz e j p o w sta ń cy , k tó -

OBJĘCIE PODGÓRSKIEJ KASY CSZCZĘDNO- 
6CI PRZEZ RA I m  M ALOPul-SKI. K asy Oszczęd- F ed ero w icz  
ności k tó re  przód w ojną w norm alnych w arunkach s tw ie rd z iliśm y , u p lin ę ło  p rzesz ło  p o i godziny

w a rs tw ą  g ru b ą  Wa k ilk a  cali.
Z arów no  . r e k to r  N a ta n so n  ja k  i p re z y d e n t 

te le fo n o w ali do  po lic ji, a le  ja k

©dg!yw,nły wyb;tnq rolę, w alczą obecnie z po.raż- 
nem i trudnościamL W kładki oszczędności, będą­
ce u  nich praw ie, że j-edynym funduszem obroto­
wym , m aleją wsKutek ogólnej ciasnoty pienięż­
nej i zaniku zmysłu oszczędności. Z drugiej strony 
koezta płac persrnalu  urzędniczego rosną z mie- 
f iąc a  na miesiąc I nie m ogą być w yrów nane i j -  
skam i z operacyj bankowych, gdyż zakres dzia­
łan ia  K as Oszczędności je s t całkiem  słusznie ogra­
niczony' do pew nych ty lko  interesów  mniej zy- 
sk  Jwnych, ale dająrycli pełne bezpieczeństwo dla 
w kradek oszczę-lnośc i. W skutek  tego cały  szereg 
ty ch  pożytecznych insly tucy j nie m ogąc naw et 
pokryć kosztów, sta je  przed gro-^ą likw idacji 

Podgórska K asa Oszczędności układem , zaw ar­
tym  w tych  dniach z Bankiem Małopolskim, za­
bezpieczyła sobie przetrw anie ciężkich czasów i 
podjęcie n a  nowo pełnych czynności i  nastaniem  
norm alnych w arunków . '

IV myśl tego układu Bank M alcpolsld w  lokalu  
rodgórsrdo j K asy -Oszczędności o tw iera z dniem 
1 m aja br. swój oddział, w którym  równocześnie 
prow adzone będą nadal także agendy Kasy Osz­
czędności. Bank ponosi koszta osobowe i rzeczowe 
pulączone z dalszą egzystencją K asy, dając te j 
©statniej ponadto  pewno w ynagrodzenie roczne, 
jmożliwiającG jej dalsze i  w ydatne zatkanie fun­
duszu rezerwowego.

Można spodziewać się, że uk ład  ten, dyktow any 
Intencją zabezpieczenia Kasie Oszczędności bytu
rozwoju na przyszłość, 
Innych

będzie przykładem dla

RAUT NA BUDOWĘ „DOMU MŁODZIEŻY I 
W YCIECZKOW EGO" odbędzie się dziś w sobotę 
w salach S tarego T eatru. Początek rau tu  o godz. 
8 wieczór. P ie rw szą  część wieczoru w ypełni bogaty 
program  au y sty ezn y  tak deklaniacyjny, jak  i śpie­
wny, tudzież, taneczny najw ybitniejszych artystów  
naszych scen teatralnych , poczem nastąp ią  tarkę . 
W  części artystycznej zam iast p. Solarskiego, k tó ­
ry  zm uszony był w yjechać, w ystąpi p. Łętowski. 
Bi ety n a  raut- są do nabycia w  kaw iarni Grand- 
Hotelu od godz, 5—7 po pob, poczem resztę bi­
letów rozsprzeda K asa S tarego T eatru , k tó ra  bę­
dzie o tw arta  od godz, 7 ki -w.

zan im  zjaw ili się p ie rw si fu n k c jo n a rju sze .
ś le d z tw o  w y ja śn i p raw d o p o d o b n ie  p rz y c z y ­

n ę  zb rodn iczego  za m a ch u  i p rzec iw  k o m a  b y t 
on  sk ie ro w an y m .

W  o s ta tn ie j chw ili o trzy m u jem y  in fo rm ac je , 
że w edle p ew n v cb , w y g ła sz a n y c h  na m ie j­
scu  cp in ij, ek sp lo d o w ała  n io  bom ba, lecz ty lk o  
p e ta rd a . P rzec iw  to m u  zd a je  się  je d n a k  p rz e ­
m aw iać  sp u sto szen ie , w y w o łan o  w y buchem , 
zw aży w szy , że p ró g  i o d rzw ia  d o m u  re k to ra  
N a ta n so n a  z o s ta ły  z d ru z g o tan e  i  szy b y  w o k ó ł 
w y b ite . P o lic ja , p rzy b y w szy  n a  m iojsge w y p a d ­
k u  z dużem  opóźnien iem , z a ję ła  się  o czy szcze­
n iem  m ie jsc a  za m a ch u  z tłu m u  pub liczności, ż y ­
w o k< m icn tu jącąej sam  fa k t,  p rzy czcm  o czyw i­
ście n ie  b ra k ło  ró żn y ch  m nie j lu b  w ięce j p ra w ­
dopo d o b n y ch  p rzy p u sz cz eń  co do  ew en tu a ln eg o  
t ła  zam achu . „C ó rp u s d e lic t i" , b la sz a n a  ro zsz ar­
p a n a  p u szk a , je s t  o c z y w iśc k  z b y t s łab y m  m o­
m en tem , b y  n a  n iem  ju z  dziś m o żn a  b u d o w ać  
ja k ą ś  p raw d o p o d o b n ą  h ipo tezę .

D odać n a leż y , że o fia r w  ran n y c h  a n i zab i­
ty c h  n ie  by ło .

PODRÓŻ PREZYD ENTA RZECZYPOSPOLITEJ 
NA POMORZE.

Pi asa w arszaw ska donosi, że oddaw na przygo­
tow yw any w yjazd prezydenta Rzeczypospolitej na 
Pomorze nastąpi w niedzielę, 22 bm. o godz. 9 
wieczorem. J a k  wiadomo, w swoim czasie przyby­
ła  do Belwederu specjalna delegacja Kaszubów, 
k tó ra  zaprosiła pana prezydenta w raz z rodziną 
nad morze F anu  prezydentow i w podróży tow a­
rzyszyć będą szef kancelarji cywilnej Lenz, puł­
kownik Zaruski, rotm istrz Pusłow ski, kapitan  
Meyer, porucznik H orodccki i porucznik Łaszkie 
wicz.

rzy  p róbow ali ueicc , u tonę li.

0  P R Z E JĘ C IE  IP E A N D JI DO L IG I
1 NARODÓW.

L o n d y n , 20 k w ie tn ia  (P A T ). W  se n ae ;e ir ­
lan d zk ieg o  p a ń s tw a  doniósł m in is te r  sp ra w  za  
granicznymi] F itz g e ra ld , że po łu d n icw o -irlan d z- 
ki rzą d  p o sta n o w ił w n ieść  p io śb ę  o p rz y ję ć '',  
do L ig i naro d ó w .

NAPAD NA PO C IĄ G .
B u k a re sz t, 20 k w ie tn ia  (A W ). W ed łu g  in fo r- 

m acy j z b u k a re sz te ń sk ie j d y re k c ji  k o le jo w ej, 
n a  liu ji K iszyniew '— B e n d er w  B esarab ji n ie ­
zn an i sp ra w c y  u rządz  li w  u b ie g łą  n iedzie lę  
n ad z w y cz a j śm ia ły  n a p a d  n a  p o c iąg  osobow y  
w  czasie  je g o  p o s to ju  n a  p rz y s ta n k u  K alfa . —  
B a n d y c i o tw o rzy li n a w e t o g ie ń  z k ara b in ó w  
m a szy n o w y ch  i m io taczy  m in. S zczegó ln ie jszą  
uw ag ę  zw rócili on i n a  m aszy n ę , k tó r ą  chcie li 
un ie ruchom ić . D zięk i je d n a k  n rzy to m n o śc i u- 
m y slu  m a sz y n is ty , k tó ry  z m ożliw ą do  o s ią ­
g n ię c ia  sz y b k o śc ią  p ro w a d z ił p o c iąg , u d a ło  się 
podróżnym  u jść  bez  w iększych  s ta rć . P o  p rz y ­
byciu  n a  s ta c ję  B e n d er s tw ie rd zo n o , że w  r e ­
zu ltac ie  n a p a d u  z n a jd u je  się  m ięd zy  p o d ró ż ­
n y m i 8 c iężk o  ra n n y c h  o raz  5 za b ity c h . "W m ie j­
scu  n a p a d u , sz y n y  k o le jo w e z o s ta ły  znaczn ie  
uszk o d zo n e . W ład z e  ru m u ń sk ie  p rzedsiew zie  
ly  n a ty c h m ia s t śledz tw o  d la  w y ja śn ie n ia  z a j ­
śc ia  a  p ism a b u k a re sz te ń sk ie  w y ra ż a ją  p rz y ­
p u sz c z e n ie ,'ż e  n a o a d  b y ł dzie’em  o d d z ia łu  bol­
szew ick iego , k tó ry  p rz e k ro c z y ł o s ta tn io  
D n ies tr.

DALSZE C EG IEŁK I W A W ELSK IE ufundowali 
S522 Ppłk. Rudolfów^ Obraczayowi w  dniu imie- 
bin —  oficerze i urzędnicy wojsk. C. S. A. N r 4 
w K rakow ie;' 4u23 Ppłk. Rudolfowi Obraczayowi 
w dniu imienin chorążov ie C. S. A. Nr. 4 w' Kra- 
rowic-, 4524 Jędrzej, H alszka i S tanisław  Slrońscy;
1525 Urzędnicy kasy  głów nej P . K. O. marzec 1923,
1526 Pam ięci K arola Jukody, poległ, n a  polu 
dr./a ly  _  g ra t j siostry ; 4527 Pam ięci K aio la  
[aliody, poległ, n a  polu b itw y w  rodzice; 4528— 1

jP oleca swoje pracow nie,"^’ k tó ry ch  w yko ­
n uje wszelkie ro b o ty w zakres kraw iectw a 
w d icc za ce , p o cenach o 15l/0 niższy ch od cen­
n ik a  z m ate rja łćw  w łasnych  i  powierzonych.

Z W a rsz a w y  te le fo n u ją  n am : Z pow odu  ch o ­
roby  jen . S ik o rsk i n ie  będz ie  to w a rz y sz y ł p r e ­
zydentow a W o jc iech o w sk iem u  w  p o d ró ż y  n a  
Pom orze.

W IĘ K SZ O ŚĆ  W Y D Z IA Ł Ó W  SZK Ó Ł W Y Ż ­
S Z Y C H  P R Z E C IW  „N U M ER U S C L A U SU S ".

W a rsza w a , 20 k w ie tn ia  (P A T ). S e jm o w a 
podkom isja, o św ia to w a  ro z p a try w a ła  op in je  u- 
n iw e rsy te tó w  w  sp raw ie  n u m e ru s  c lau su s . Z 
n a d e s ła n y c h  op in ji w y n ik a , że w ięk szo ść  ich  
su s. O pinje n ad e sz ły :
je s t  p rze c iw n a  w p ro w ad zen iu  n u m e ru s  c lau -

U n iw e rsy te t k ra k o w sk i: w y d z ia ł m e d y cz n y  
i te o lo g ic zn y  —  za  n u m e ru s  c lau su s , w y d z ia ł 
f ilozo ficzny  i p ra w n y  t—  p rzec iw  A k a d e m ja  
g ó rn ic z a  w  K ra k o w ie  —  z a  n u m e ru s  c lau su s.

Stice fiMcraołci polityczne
O D ŁO ŻEN IE  RO K O W A Ń  Z R O SJĄ . Z W a r­

szaw y  te le fo n u ją  nam : R o k o w a n ia  h and low e z 
R o sją , k tó re  m ia ły  być w znow ione po  św ię tach , 
m a ją  b y ć  od łożone n r  czas  n ieok reślona

POŁjbKA DELEGACJA GRANICZNA W  MO 
SKAYIE. T rzyb jln  d r  Moskwy polska delegacja 
graniczna av liczbie 9 e s o t,  pod przewodnictwem 
p. \Y jsilew skiego d la ostatecznego zak -ń czm lą  
prac komisji granicznej polsko-rosyjskiej.

Z W YCIECZKI DZIENNIKARZY POLSKICH. 
Z T ieviso  uonoszą 19 bm.: Dziennikarze polscy 
przybyli dzisiaj na granicę w łoską, gdzie pow itani 
zastali przez delegata stow arzyszenia dziennikarzy 
włoskich, oraz przez przedstaw iciela m inisterstw a 
spraw  zagranicznych włoskich.

P O S E Ł  A N G IE L S K I M AK M U ELLER  W E  
L W O W IE . Ze L w ow a te le fo n u ją  n am : D ziś 
p rz y je c h a ł do  L w ow a p o se ł an g ie lsk i M ax M uel- 
l t r .  N a d w o rc u  p o w ita li go  re p re z e n ta c je  w o 
je w ó d z tw a , d y re k to r  po lic ji, d y re k to r  po lic ji 
państavoavej o raz  k o n su l a n g ie lsk i w e L w ow ie .!

zam ieszka! u  k o n su la  angiel-.

D?!a! ekonomiczny
A K C JA  RZĄ D U  P R Z E C IW K O  ZW Y ŻC E 

W A L U T .
W a rsza w a , 20  k w ie tn ia  (AW ). J a k  donosi 

„ K u r je r  C zerw o n y 11, p o w o łu ją c  się  n a  m ia ro ­
d a jn e  ź ró d ia , m in is te rju m  sk a rb u  w y d a ło  sze­
re g  za rz ą d z e ń  w  sp raw ie  o p an o w a n ia  k u rsu  
zw yżkow ego  d o la ra . D zięk i ty m  zarządzen iom  
o sią g n ię to  ju ż  d z is ia j p rze d  g ie łd ą  o fic ja ln ą  
w yn ik i pom yślne. W sp o m n ia n y  dz ien n ik  z a z n a ­
cza , iż a k c ja  t a  n a p o ty k a  n a  p rze szk o d y  zc 
s tro n y  B erlin a , k tó ry  rzuca  m a rk ę  p o lsk ą , by  
ra to w a ć  k ro s  m a rk i n iem ieck ie j. Mimo to  
is tn ie je  n ad z ie ja  u za sa d n io n a , że zw y ż k a  d o la ­
r a  b ed z ie  z iaw isk iem  przem ija  jacem  

* PODATEK OD P R O B N FJ WŁASNOŚCI 
GRUNTOW EJ. A rtykuł 4 ustaw y z 9 m arca b. r., 
wproY. ad zajęcy zm iany w  przepisach o państw o- 
wym  podatku  dochodowym, zaw iera now y prze­
pis. do tycząry  usta len ia ctoch<>du z drobnej w łas­
ności gruntow ej. W  myśl tego przeoisu pnty  o b li­
czaniu ogólnego dochodu gospodarstw  rolnych 
p-oniżrj lo  lia, położonych W odległości ponad 5 
kim. od granicy m iast z ludnośrią  wyżej 100.000 
mieszkańców, prz; anuje się dochód w wysokości 
nie przekraczające; w artości 2 ce trarów  m etrycz­
nych ży ta  z jednogo m orga gruntu po cenach p rze­
ciętnych z roku 1922. Poniew aż wedle danych g łó­
wnego urzędu sta tystycznego  przeciętna cena ży ta 
w roku 1922 w juożila 17.500 Mkp. za 1 cetoTiT me­
tryczny, przeto w łaściciele gospodarstw  rolnych, 
o k tó rych  wyżej mowa, nie będą podlegali na rok 
podatkow y 1923 podatkow i dochodowemu, o ile 
obok docliociow z gruntu  nie posiadali w  r. 1922 
ipnogo źródła dochodu (zaldn 1 przem ysłowy, han­
del, rzemiosło, pośrednictw o, odnajearu m ieszkań 
letnikom  i L p.), względnie, o ile dochody z tych  
innych źródeł łącznic z dochodami z g run tu  nie 
przewyższały wolnej od podatku  kw oty  dochodu 
uwóch niiljonów m arek. W yrażenie „gospodarstw  
rolnych" należy rozumieć w  znaczeniu zwykłych 
gospodarstw , produkujących zboża i  rośliny oko­
pow e, nio Łilicza się do ruch ferm  m leczarskich, 
pasiek, sadów, ogrodów  w arzyw nych, hodowli ro

GIEŁDA SZW AJCARSKA, (20 k r  letnia). Ber­
lin 0‘02.21, H olandja 215‘75, Nowy York Ó50‘50, 
Londyn 25'35. Mećjolan 27*32, P aryż 3672, P raga 
16‘41, Budapeszt 0T2, Belgrad 5*55, Sofja 415 , 
W arszaw a 0‘01.25, W iedeń i austr. k o ro iy  stem ­
plow ana G'00 7 /> ;.

—     *
CZARNA GIEŁDA WE LW OW IE. Za Lwowa 

telefonują nam : Dziś ten łencjo. chwiejna, obroty 
niewielkie. Dolary 47.300, m arki niernię-kie 2*40- 
2'50, korony czeskie 14G0—1450, frani i francu­
skie S000—3200, franki szwajcarskie 8090— S500,

Odpowiedzialny redaktor 
MI C H A Ł  K O N O P 1 N S K L

Arlyhnfy łr ty.ai oziale nJe pochody od Róoakc ,̂

P G d z i ę k o w a n . e a
W szystkim przyjaciołom  i znajomym k tórzy  

oddali osta tn ią j  rrysługę bh p. Józefow i Kohnowi, 
oraz oka&ali nam  w naszcin nieszczęściu ty le  ser, 
(licznego współczucia, w yrażam y serdeczne po* 
dziękowanie. Żona. syn i rodzina.

S P E C  JA  L IS T  \ CH O RÓ B D Z IE C I
D r  S .  K A R G U Ł I E S

poM'rócił i ordynu je , jak c vrn ie i: 
a l.  L IFirow sT iczyzn a 8 . T e ie f .412tO,

999

ślin technicznych i  lekarskich  i Ł. p,. lub z rolą 
7.w iązanych, lecz posiadających raezej charak te r 
przemysłowy.

* MASZYNY FO CENACH ULGOWYCH. M;- 
nL lerstw o przem ysłu i handlu podaje do -wiado­
mości, żo zapaey m aszyn pomocniczych, obrabia­
rek, im adeł i  części pędni, k tóre by ły  sprzedaw a­
ne przez muiistersawo w akcji odbudow y przem y­
słu po  cenach ulgowych, są już wyczerpane, 'wo­
bec tego niiiueterstwo nie będzie nadal przyjm o­
wało zapisów na m aszyny wymienione.

^R A K O W SK A  GIEŁDA ZBOŻOWA. (20 kw iet­
nia). M ąka ży tn ia 70 % 237.500, o tręby  żytnie
61.000—63.000. jerzm icń 110.000 k asza  jęczmien­
na 185.000. ż j to  150.000, p sten ica  215.000, owies
145.000— 151.000. Tendencja silna. Dowóz średni.

W i a d o m o ś c i  g i e ł d o w e

Z GIEŁDY KRAKOW SKIEJ. N a rynku dewizowym 
rucli słaby. W raz z wzmocnieniem się kursu m orki 
memieekit-j n asta ła  d la  w szystkich abcych walut i 
dewiz tendencja zmzknwa. W szystkim i! robńmo po 
kursie od poo/.ątku zebrania coraz więcej, &bi iżają 
cym  się, z w yjątkiem  oczywiście marki niemieckiej, 
k tó ra  popraw iła kurs o 15 punktów.

Akcjami przem ysłonenu i iu.ndlowemi obracano 
bardzo żywo przy dalszej, silniejszej jeszcze tenden­
cji zwyżkowej. Sensacją I rekordem  du .a  Lyly akcji 
Cegielski, za ktciremi się bardzo uganiano przy braku 
podaży, to  też kurs rósł ź Każdą chwilą i  wr< srcie 
nietylko osiągnął najw yższy poziom z przed k ilku  
dni, lecz go przewyższył o 2O.U00 p o n d ó w . Zwyżka 
w stosunku do ostatniego zebrania w ynosi 40.000 
puińitów. Podobnie i inne gatunki uzybliając corazto 
wyższy kurs w racały mniej lub więcej do swego o- 
staniego wysokiego poziomm V7 dużem  zwłaszcza

U ij'uporczywszy i zante-za^ chroniczny
g c ś c ie s  m ię śn io w y  i staw ow y,

artretyzm, wypociny stav owe, podagrę, ischias i  t  p. 
leozą x nu większym skutkiem maturalne gorące ttrm y  

siarezane (raajoaktywne)

C J E P I I C 3 ‘F B U N t iZ Y Ń S H I S
(T ltncaaskś Cioplice, Czeclios?ow.w\ja. 

Temperatura kąpieli od 36—4-2°. —  Kadjoaktysrae ką* 
piele siarczano mułowe. — Dla p-cjeatów  - krajów t> otabej 
i.alucie jak ra jdałe j idące ul A  kąpielowe. — Koszta 
całkowitego utrzym ania dz ennegood40kor. czesk. wzwyż.

Bliźszjch inform' ri udziela jezpłatmn:
Sr Emil Mfinz, K rakóv z e w t .  a 9 oraz Br £ifafan 
F ttp k ie w ic z  i  U yrekcte  k ąp ie lo w a , ł r e s ć a n s l tń  

C ie ś lic o  (Cze; losłowacja). t J  1 1 4

II  p . realność w śródmieściu 7 pokoi wolne, 
komfort. II p. willa 15 minut od Katowic z peł­
nym komfortem i morgą cgrodu cena l00.00.0u0  
mp. sprzeda Binro dla tran: akcji majątkowej 

j  Seweryn, Eeforraacka 1. i

)m \ m
Ą*. członków 

KASY K R ED Y TO W EJ RĘKODZIELNIKOM I 
PRZEMYSŁOWCÓW, Siow. zarej. z ogr. odpew . 

w  K rakow ie
odbęJzie się w lokalu  Zw iązku K r tó j  to  we go Spó­
łek rękodzielnictyck w K rakow ie, R ynek głów ny 
L. 6 U p., oficyny, dn ia  28 kw ietn ia 1923, tj w 
sob' Tę o godz. 6 po południu, z -reng źe uchw ały 
pow zięte będą p ra  we mocne bez względu n a  ilość 

obecnych członków.
Porządek obrad:

J. Odczytanie pro tokołu  ł ostatniego W 'drugo 
Zgrom adzenia. ^

2. Sprawozdanie D yrekcji z czynności : rachun­
ków  za rok 1920 i 1921.

3. Sprawozdanie R ady Naczelnej z  kontroli.
4. Zatwierdzenie zam knięcia rachunków  ta  rok 

1920 i  1921, oraz udzielenie D yrekcji abso- 
łutorjm n za dw a lata.

5. Z m ia ta  st atutu zgodnie z przepisam i polskiej 
u staw y  spółdzielczej.

6. L ikw idacja ew entualnie fuzja K asy K redyto­
wej Rękodzielników i  Przeim  słowcow ze

•: Związkiem K redytow ym  Spółek rękodzielni­
czych we Lwowie, w  Krakowie.

7. \Y j bór członków R ady N adzorczej i Dyrekcii, 
ew ..ntualnie likwidatorów'.

8. W nioski i interpelacje.
Za Radę Nadzorczą:

Zygm unt S i e n. e k , prezes

P o se ł a n g ie lsk i

O d ś r o d y  d r  l a  1 8  h w i e t a i a  b . r .

W  P 8 & 0 N I  Z A  S H I E R G I A
w is p a n ia ty  d r a m a t  e g z o t y c z n y  

w e d łu g  p o w ie ś c i  K a r o la  G E R H A R PT A  w  6 -c iu  a k la c łu

■ W y t w ó D n l i *  u b i o p ó w  m ę s k i e b ,  c y w i l n y c h  i  Y i z o j s k o  i s r y c L

j l f f x  S M i
w  K p a k o i s i e  p r z y  u l >  K r u p n i c z e j  Ł .  2 £ .

W y K o n a n i j so lid ni, p u n k t u a l n e ,  4 v e d ł u g  

n a j n o w t - . y c b  ż u r n a l i .
Dla przejezdnych zamówienia wjkonu e s ! q  

w  p r z e c i e  u  24 god zin .
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E*OW G li»l eiegam kie, lekkie, 
K wOzsi na resorach, sprzeuaje 
Jan  Szymski, Kraków, ulica Kako- 
wiecka L. 11. 095 1 2

E le g ie  i c t e n o i f p i s ł i ł i  polsko- 
niemieckiej poszukuje firma 

spedycyjna na barez* dourych wa- 
runkacn. Zgłoszenia p I  „Stenoty- 
p istka“, skrytka pocztowa Kr 63.

996

W a i e i k i ^  r a a g j r a w f
okularów i cwikierów, wstaw ani# 
ezkieł i t. d. wkonujo najjfarsnn.#' 
tanio i szybko &  HI S M ET 55, 
o- !yk i  jceo: ■BKi> w  £ ia k o v zier  
tri. Ł 'r m e ł lu ^ £  15 . lo .u  13 13

jj& gazynfcr, isr., la t 19, samo­
dzielny, energiczny. 1 rok 

praktyki w dzieje pa-uerniczym 
tuiieni posadę od dnia 1 m aja b. r. 
Kełossenia pisemne d» Adm.ni- 
ttracji „Jf. Reformy* pod PaDier.

863 2 2

MlaS wytiiMShy M
traków -Łobzów, cl. Królewska 63,
Łod opiekę, S3. Miłosierdzia, ntrzy- 
inięcy 1 wrchrfiws.ąOY 100 B erófc, 

z p iwods wzrastającej drożyzny 
znajda * się w bardzo przykrych 
wa-uukacli, przeto zwraca się z proi- 
bą do szro szlachetnych, .tó ry is  
dobro młodzieży nie j«3t oboję.ne, 
by łaszawi* zechcieii przyjść z po­
mocą. * '  361

M S h k a  pełnego, świeżego, w więk- 
S ' £  szej ilości, poszukują „Loktoi11, 
zakład przetworów djetetycznych z 
mleka, h raków, u!. K»rm*'icka 15. 
Dostawa rano, n»jp żn ej do godi. 
10-tej koleją łub kuńmi. Ceny we­
dług nm ew /. Itcfiektc.o także na 
późniejszy term in, new et c i  wrze­
śnia b. r. lOCfJ 1 3

Nowość! N ow ość!

Wacław Grabiański

(hum oresk i)
Stra& niezbi cnoty.  —  F uszer.  —  

In n y  dep-rt lam ent.  —  1 ajem nica  
letnie? nory  —  I r z y y u d a  sa ­

mobójcy.

C ena zasad n icza  C 5 J. 
T eg o ż  au to ra :

Ceas zasadn.
Wojenny balonik . . 1.—
P ie k ła ...............................2.50
tfynsy i proza . . . 1.50
Przesilenie . . . .  1.—
Dwio nowele . . . .  0.50
Mnożnik — ustalany przez Związek 
księgarzy-Wj dawców w Warszawie

G eb e th n er i  W olff, K raków .

obznajoraionego z b n c h a lte r ją  T o w arzy stw a  a k c y j­
nego, zo znajom ość-̂  ję z y k a  niem ieckiego w  słow ie 
t piśm ie, poszukuj j  n a  b s r iz o  dobrych  w aru n k ach  

w iększe T ow arzystw o  handlow e. 991 l  2

Z głoszenia pod „M aj 1 9 2 3 “ . do b in ra  wR u ch “, 
K raków , u lica  S zczep ań sk a  L . 9. /

- -i rt—" : r : , ar . “s r.

NIEBYWAŁA ( O H M
Wielka wysprzed?ź gotowych ubrafi i rasztek.

PoBtfnowiliśmj przez cz s ograniczony wy­
syłać pocztą, za pobraniem, każdemu, kto przjśie 
sw fj dokładny adres, cygańskie, modne garnitury 
męskie z ds brego, trwałeg# ma eriałn, we wszyst- , 
kich kolorach najnow szjca i  deseniach lub w i»a- 
teczzę; c“na tyik" 147.000 mkp ; z  lepszego ma 
ter ałii: gatunek a  156.500 i 160.000 mkp., gat. B ! 
z dobrego, wyswintrieg# rr.aterjalu 175.000 mkp., 
g s t C gri na'., b o s to n  215.001) i 300.000 mkp.' 
gat. D 250.000. 276.000 i 350.000' mkp., gat. E 
laznc, no w. mc lue .‘ 00 '100, 4a5.0eOi fiOC.OOO mkp.

*- alln jt słOnhl z dobrych n.a'erj*łi,w, fasony
istatniej mody, vra wszystkich koorach, pr.iez
k r  u .n i  o z a s  32.750 mkp., fasony kimonowe 1.0 
rąglany, gat. A 163.003 i I80.U99 mlcp. gat. l i . 1 
195.000 mkp., gat. C 200.000 i 300 00O mkp. ! 

f p o i a i s  {OtOV6 z dobieg* m aw rjałn, ładni* uszyte, 
gładki* uii w krateczfe 45.000 i u . ,  gat, B z lepszy ah fabryk 
* ' f'r*d mkp., g i t .  C 60.000 mkp., gat. ]), z bostonu lepszych f a - , 
b-ya 70.000 mkp., z czystego kam garnu 130.000, 150.000, 180.0 0 ł 
i 200.COO mkp., gat. Ł  do uurań wizytowych, czarne tło, białe '
paski HO.fOu, 147.000, 1 5 000 i 160.000 mkp. (Przysłać miarę
Sr cenf»meiracn, “zerokość ta .ji i  długość, mężna niską).

M a f e r ja ł  (C ljŁ ła  ’ e ru a i  pełnej szerokości, najnowszy, 
.leganoki, w Jobryai gatunku, bardzo trwały i efektowny, w ko-, 
lorach: granatowym, czarnym, morengo, branżowym, zielonym 
i wiśniowym, w <irobn!ut*i» kratłcaki, p .sk i lub g /s lk i, o wyro­
bi* jedwabuo-miąkk.m, niezbędny dia Wieystkich, pragnących 
zaopatrzyć się w eleganck > nbraiie . Z o m  s a  3 gał. , k *
84.500 mko., gat. ,B- lsó.OU) mkp i na rfrstzy gat. „C“ 1«7.5#0 
mkp. i gat. ,D U 195.000, 900.000, 175 06 i «50,00v mkp.

Do zard»g„ eoomza ubraniowego dodajemy na żądan i*1 
P. T. Klientów pełny komplet płdszenrkf po i n arynarkę, kami­
zelkę i spodni-, do rękawów 1 kiewwni. Gatuaek „A 52.500 mkp 
gat. _B 60.500 i 75.000 mkp.

Kn-ony na ipednie czyitc-w słaiane, czarn* tł9. w bisie 
paseoaki, do ntiroń w aytowych po 56.6CX) mkp. i  czysto kamgar- 
nowy po 132.000 mkp. D łdaU i do sp o ili  po 19 800, 18 500 
i lb.OO-J mko.

V oujr'-37 a a  sza ro a  Isb  gracEfGrfc i i b r s a i a  bo­
ston y  -< a te r y c h  c e n a s ls :  BosDn „A“ żbiuSD  niks. za metr, 
1.B 1 6 9 .9 0 0  rakn., „C« 8 4 . l&J mkp., fD* aiS.BO O  map. (sa 
m etr an ielsli).

r  [OtFn a a  b S c łla ae , po.<ei*l, nodazewki i t. p. — sstreaka 
17 metrów — po li6 .W «, 165.000, H0.000. 200.000 i ffiO.GOo mkp. 
Przetcieradr* biał* gotowe (.2 ra), ij«ioko<ci najwiękae#’, ze 
(jalne r* płótna pr«.eś:ifradłcwłro po 3 3 .3 0 0 , SS.frK’, 55.S31 
i aC .» 3 0  L'kp. ( hu:.,ec£)ti Je nosa, maakie, w»bowo, orygRaln* ! 
sŁwajearafcfe po £ 7 .8 3 0  8 mkp. za tnein; damtk e, białe
i ko orow* po £ 4 .0 3 9  i 2 5 .9 9 9  mkp. t.a t*zin.

Opakowań.a i p rzesyłta na rachanek kupującego.
ŁSU B T £ 1 S A ! 0  ila towar się *09 spsdobs, przyjm uiłiH / | 

go z powrotem. jgy

Adrra c o  d żia ln  a b rta ig w eE c:

l u a  m  gBtaaBłgsasBigBg
Z a k ł a d  w ó d  H u ś i c i - a ^ j c i l i  
: :  i  k ą p i e l i  b ł o  y « * li : :

znanych ze bwej sknlcc-znoisi w renmstyzrnie, a> ityzmie, przy­
miocie, chorobach skórnych, nerwowycn, r na jeb  rącym sezćnie 

będzia otwarty 882 4 4
a ń  d n ia  11 r i s j a  d o  £ 9  w r z e  > a .

Informacje i prospekty wysyła Zarząd Soioa, p C7 a Solec-Zdró].

Z n an y  ta r ta k  parow y w  P odgórzu  Bou.i cp, w łasność 
Polskie: o T o w arzy stw a  handlow ego w  K rakow ie, 
u lica  S ław kow ska  L . 1, po3‘a a a  obecu c n a  skład d e

meterjaty sosnowe stolarskie
p ie rw sze j ja k o śc i

Geny k o n k u ren cy jn e! 657 3 3 C; y kuuk u reucy jue!

Pierwszorzędnego, technicznie wykształconego

yt,*? mugś&&T.'A<  a w a ^ 5 l £ £ l i  _  __
S f e '  k tó ry  posiada doświadczenie w rozsprzedaży m aterjaiów  porcela­

now ych do e le k try k i (o W ysokiem i  niskiem  napięciu) poszukuje
pierw szorzędna firm a. 941

T y lk o  panow ie, m a jący  w  ty m  działo  bogafe. dośw iadczenie, znakom icie w prow ad; /  
i dysponu jący  pieriyszoklasow em i stosunkam i, z e r ł r ą  p rzesł ć sw -je  o ferty  pod „ E lek tro  108
ao : O c le p r8 ie » :l8 « fe o  A a z s j s e ^ S e s e i r s Ł ł ł a - i  A . W ls ia , L ,  Ł i e ^ e r ^ a s s .  / .

W ł

Zakład ślusarsko-mechani zny

Jana Jachimczyka i
w Krakowie, ul. Starowiślna L. 14

wykonuje wszelkie roboty w zakres śbis»> twe i mecha­
n ik i \  chodząca, — Zakfad jes t Bpeeiami urządzony d* 
wykonywania i naprjw ian ia  drzwi .e la m y ih , akleportych 
i żaiuz ’j . — Poieim u * się raoruw  m an y  -o Bz«cia, rowe­
rów, prnnusów, maszyn rolniczych i t. p, — Do naprawy 
wpszyn rolniczych na  żądanie w y je -d ii na  prowincję.

C e n y  b a r d z o  p r z y s t ę  ne.  974

J u ż  n a d e szły : 

l i  01 -fc Sita ™
(sk ró ty  te leg raficzn e)

najbardziej rozoow9zechnione w sforach kupiGckich świata. 
■ j>| 8 S '/0 oszczędności przy obrocie z zagranicą, 
y 0 y r  80°/a oszczędności w obrocie krajowym,

oraz

RESOWA NIEMtE
(D eu tsch es R e ichs-A dressbuch)

w  trze ch  tom ach, zaw ie ra jąc y ch  około 3 ,000.000 adresów , 
a 60 .000 m ie jsc  Hiem.ec wraz z Górnym Śląskiem i G dańskiem .

Biuro cgłcszsń Fndolf Mosss, W srsiawa
ulica  M a rs ia ik o w s k a  L .  1 2 4 . 756

m i , .

(i a: s ^ s ^ s ,  iii. S ie n n a  2 7 —3 (*csn
Od twtsiych ilieu iów  otrzymujemy d n i) podzięiow.łń i powbirn* 
lam ówi-m a — których dla braku miejsc* nie zam ieszkam y.

'■ią *

PrzeeGiJniK turystyczny pu Krtele.

*  f i ' ś ‘

Zastępstwo 
Austr. fabryk samcchcdć'

p r z e d t e m  5 1 9  3  u

A U S T R O - F I A T "  
F A B R Y K  ,.P tJC H " J u

Jt r..

i d

Kruków, ul. św. Gertrudy 2.

Sason wystawowy: Siatkowska (1

Rok za łożenia 1905. E/..k sa ło ie ri;a  1905.

S a S i l a d  e l e k t r f j l e e h n l t s i i f  n A s  r u ś s m w * "

Eswel i aazsa :
Z a m e k  k r ń le w a b l  n* W awela zwiedzać ao żn *  od godziny 

1 do n.mroku. W itęp óo Zamku 500 lakp. (Zarząd Zam ru królewskiego 
tel. 1262). B ro i)*  k r ó le w s k ie ,  g r ó b  K S ick iew ic ta  i  s b t r b l c e  
W i i s f ł a r t e  a a  W a w ę lu  ŁW -dza# można w dni* powszedni# o go-
uziiŁ.a 10. w niedzielę i święta po nabożeństwach, " r o b y  s a s l c to -  
u / c h  w  k r y p c ia  n a  S k a łc e , f f t ó b  C lta rg i w  k o ś c ie le  ■‘iw. P io tm ,
0  ■*ł a k a r b .e e  P . M arąt znied^ać można w chwilacn wo'nvch 
cd nabożeństw, ze zgł-szeoiem się do zakrj stji. 3 l u z e n n  n f o d a  i n ,  
Sakknn.ee, tel. leS , oiw*rte jes t codziennie od go i i i  10 — 2, za opłatą^ 
1500 mkp. od osoby; zbiorowe wycieczki otrzymują zniżki w karcelarji 
Mn ;eum w sukiennicach. M u z e u m  im . a r y k a  h r .  C z a n s k lc n r ,  
n k  W olSfta 19, wraz z lapidarjum, otwarn? z wyjątkiem wtorków
1 p- tków codziennie od godz, 10—2, za opłatą 1000 mkp. od osoby. 
Zniżki jak  poprzednio. B o m  i a iitz fcum  'a n a  M a ie fk i, ul. 1'lorjau- 
ska 41, dzieł* zbiory mistrza, otw arte codziennie cd 10—9, ra  opłatą 
30‘) mkp, od osoby. Zniżki jak  poprzednio, B a rb a k a n  c z y li t. zw . 
H o s i i  l b ra m y  I"  srj aósuitó), z a liju k  Łiebitektury t  koLca XV 
i XVI w,, w łeCie otwarty przez cały dzień, w miesiącach zimowych 
za zgłosztnieiu się w kancelarji (najmniej 6 osób) za opłatą A000 r  kp. 
od osob-. Zniżki jak  poprzounio.' W ieża  M a r ja c k a  w lecie otw arta 
codi ennie od godz. 10— 12, w miesircach zimowych za zgłoszeniem s ę  
w hesi* innzsalaoj w Snkiannicath. Opłata 1000 mkp. od osoby. Zniżki 
jak poprzednio. M nrsw n Cza. .o ry s k ic i l ,  ul. 1'ijarska 6, otwarte dla 
zwiedzających w* w terki i p iątki od goaz. y —1 w południe, o ile w t« 
dni nie przypadną święta. M iti js k is  M u r e t i "  s r r .s m r s lo w e ,  nlica 
Smoleńsk p, teł. ia J9 , otwarte od 10—1. MvKi>uaa e t a j g r a f i c s n c ,

s i L  i a i i b J l a i h E B - a  3 ,  t e i s t e  S S S 3
w prow ad ił n a  czas je? ienny  i zim ow y sta ła

p racu jące  codziennie, z w y ją tk iem  niodztcl i św iąt) do £ u d r  
9-tej w ieczór.

T elefon  N r 3566. 4323 5 5 Telefon N r  3566

na W awelu otwarte lodziennie. W stęp w niedziele, wtorki 1 c sw rtk i 
50 nskp ,  w inna dni 100 mkp. W y  J t a w a  T c  r i t r z j  t e  l 8 P * a k  

p lakatjreb , pi. Szczepański 1, tel. 8, otw arta cedzi#nn‘» od <f. l u —4. 
W stęp 5000 mkp, W y stew a  Prt_is*y«»ą. f « l s h i s g o  U J  po .Jtflcy  
fT Z 4  ttysłOW t-i oL Straszewskiego i. 28, wslęp wolny o l  godziny 9 —1 
i cii 3—6.

t f ł iś z e : \
WoI«WÓÓsfWO, *1. Basztowa L . 76, teł. 1141: godz. preyjęć: 

wojewoda od 11— U godz. urzęd : cd 8—J, [ja stron od 10—1. Sta­
rostw o  krakow skże, ul. Starowiślna L . 13, tel. ^554; godziny przy­
jęć: starosta od 11—1. godz. urzęd.: od 8 --3 , dla stron od 10—1. 
IW agistrn t, plac W W . św ięf.ch  L. 3, tel. 4«, gjdz. przyjęć w prezy- 
djnm m iasta: od 12—2 z wyjątkiem niedziel i iw iąt; godz>t»j urzędowo 
cd 8—2. Dyrekcja b c i e i  p_A otw c'.w ych, plac .Matejki L . 12, telefon 
2458; godziny przyjęć: prezes dyrekcji «d 11 -1 , godz. urzęd.: od 8—3 
z wyjątkiem niedziel i świąt. Ł y c o k c ja  p s l iu j i ,  ni. Krupniczą L. 34, 
telefon 458; godziny nrzędowe: od 8—3. *-,Ka skarbow a fVVłauza sk ir- 
bowa II instancji na Województwo rakowskie) ul. Hclelów i. 2, II p., 
teleion Nr 2?5. 1 raaes izby przyjmuje s*-ony codziennie od godz. 12—1 
z wyjątkiem niedziel i św iąt; w biurach godz ny dla strou od 11—1.

; . wtrammTI.-il - J3,cneS5P<SUES3<aZ3tEC«EC!<E 'lECWSCSr-TłS—'smDtBOt

Biura kapan 1 tfg-srzjć.
„l?C zeiw oiĆ I,B iurekapnai sprze­

daży katnlenlc, re tin a śc i, feiw arków 
SBrzedsja i przyjmuje do kupna. 
Podw ale 3, obok poczty.

Ktmizja lasów.

E te r *  r c w lc j l  l»xć» m n y  
E l u  a la f B-*SECyj syj* Mlbaa- 
sch B yack  8.

C «S w 7:a ia  p rasow e i r « U s-  
B*y a » le ‘ow e B&mk", S. A., al.
bc.wepańska 9, te), 369. 
STWZJaKGnnŁinta a  ru»)&at»>iaat»rt

sfiklady lesłayianiw.
G en e ra ln e  zastępstw o  fab ry k i 
fo rtep ianów  i  p ia n ia  firm y

99
i in ych firas

Z)gmuq1 Raba nastp.
Kraków, ul. św. Anny 1 , 3

poleca fo rtep ian y  i p ia n in a  
po cenach  fab rycznych

F ortep ian ?  1 p laa in a

w yłącza*  zastęp stw o  

Erekśw , łii. Tfrisska i. 7.

? O T F Z $ J  I Ś M
K ąiltl J t e  • ekl

lózóla liira ^ u
Mrsaour, cL Szos8^a^~%s t l
wyksiUj# wszelki# zaasówlenia dla 
p a ł  i panów szybk# i wykwintnie. 

Ce sy  « n l i r z o w M i ,

h M s »*y iz: j
frsacfsll l i i M ,  3 , 1. 1
^••leea solirza zao;atr£*ay z*kł*a 
w wyroby kor»etyee*s, włok»wa 

arsz kupuj* wyczeteki.
*ask rsess esoes tcea-escaw re* : i

E s l ^ f s r n i s .

KsięgzTuia i sprzedaż gazet:
„K łach", 8. A., u). Szczepańska 9, 
tel. 369.
) c a ( C S E Z 3 t łC z a i3 3 jD > ^ P i s D < > c « » c a i» n ,

K i a * .

E iao  pC as/ając* „M sz*' r
ul. Smoleńsk l. 9. R ri.sds^w ienia 
w soboty, niedziele i święta.

E Iu o  „O piesza1"  «!• Zielona 17.
Czysty zvsk dla inwalidów wojen ~  ,  » * . _
nycl, 1 rzedstawisni* codzieiiaia o r U j V&)t
god*. 5-te j, w święta oa 3-oie; i.l« ł-W w # s k i # ż W i  F i m i ^

K S S J C S 3 łC 3 .J J # C 3 B  J J C B łG S K B J C a E C #

Z f ik S a d y  p r z i a u y s l f w s .

Zakład tapiesrsko - dekortcy i ny, 
magazyn <Ea«wi t wyrób h o id s ?  
ft. i ty m ^ sK i, al. Sławko essa 21.
Telema Kr 3ld9.

pplsca rękaw iczk i, pończochy, 
paraso le, p łaszcza gum owe, 
k u r tk i n ioprzem akalno  po ce­

n ach  najn iższych -^

praccttrsia r ^ a -  
w ie ic o h  a k ś r t j s w y e h .

N a k ł a d  t a » s c e r & k i
I m r g A z y n  m e b l i

j k p : .  b a r d a c h

I b r s l i ó w ,  F l o r j a ń s k a  1 .  1 6 .

anłns. 3oiosi*a śise-fnmczasŁjsaał

Obuwie.

KONK-UKENCKJNA 
P K A IO W M A  S Z E W S K A

a ,  p a ł j m
U r a k ó w ,  R y n e k  g l .  3 0 , 1 p .
"0«c*słO3>cw)ca ji ioa»KSvc«v;zasii< 

S k ła d

DiêńiK!!!; pnrasoli
f i r a k ó w ,  u ł .  D łu g a  L . 10

(sklep).

s r A sa k \0 £ * o e * 3 s$ 't  SK Sicw careoi

fariiiornia 1 prislnifl
frzyjm oje do ehszn. czyszczenia 
i prani* wszelką bieliznę i garderobę. 

: ;* L « u r , s il. i t i i i g a  1 3 .

W Drukarni Literackiej w K.«kowie, iL Jagtellcó&a li, tf, ■ s rix ą d c a  D ru h e rn i  L . K . G ó rsk i.


